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Sytuacja na froncie 


Krwawe walki o Oviedo 


Binro prasowe Rządu baskij 
skiego komunikuje, że na od- 
cinku Oviedo toczyły się dai- 
sze zaciekłe walki. Po szeregu 
gwałtownych starć na hiałą 
broń brygady baskijskie zdolały 
adciąć całkowicie najważniejsze 
strategiczne pozycje. Oddzialy 
ssturyjskie polączone z brygada 
mi baskijskimi po ciężkich wal 
kach w rejanie Paparra zajęły 
wioski Prenodio | Breces, Nie 
przyjaciel poniósł znaczne stra 
ty. Obecnie oddziały rządowe 
umacniają zdohyle pozycje i 
przygotowują się do dalszej a- 
fenrywy, aby przeciąć ostatecz- 
nie możliwość nadejścia pomocy 
dla powstańców. Oviedo ato- 
czene jest ze wszystkich stron. 
Walki w dalszym ciągu toczą 
się na ulicach miasta. 

Jak donoszą z Gijon, na od- 
cinku Lavega i San Lazaro ta 
czyły się wczoraj zacięte walki. 
Powstańcy zaczęli się cołać i 
usilują się okopać w okolicach 
szpitala. Szereg gwałtownych 
staré nastąpił również w pobli- 
żu domu sierot po górnikach 
Ostatecznie wojska rządowe ch 
sadziły pawilony sierocińca, zas 
dwa pozostałe są jeszcze w rę 
kach powstańców. 


BOMBARDOWANIE POZY- 
CYJ POWSTAŃCZYCH POD 
MADRYTEM. 

Havas donosi: Eskadry rzą- 
dowe, przeprowadzając opera- 
cje lotnicze w prowincji Avila, 
zbombardowały _ miejscowosć 
Arena San Pedro. Z 9 samolo. 
tów powstańczych, które wda- 
ły się w walkę z eskadrą rząda- 

wą, 3 zostały strącone. 

W tym samym dnin bombar 
dowali lotnicy rządowi lotniska 
powstańcze w Talavera del Ta 


jo. 
DONIESIENIA ZE ŹRODEŁ 
POWSTAŃCZYCH 

Źródła powstańcze donoszą, że po. 
czątkowa faza ofensywy powstań- 
czej, której celem hylo zawładnięcie 
drogą z Madrytu do Walencji, zosta- 
la zakończona Oddziały powstańcze 
osiągnęly prawy brzeg Jaramy, odci, 
majac komunikację stolicy z Katalo- 
" 

Awatere główna powstańców dono- 
ża na froncie 5-ej dywizji nieprzy 
jeciel próbowal atakować w okoficy 
miejscowości Bibel de] Rios, iecz zo- 
stał z wielkimi dla siebie stratami 
odparty. Na froncia  drturyjskim 
trwają zaciekłe ataki na Oviedo. 
Straży wojsk rządowych wynoszą na 
tym odcinku przeszło 10 tys, zabl- 
tych i rannych Na odcinku Escam. 
plero atakowały dwie rządowe bryga- 
dy poparte akcją 10 czołgów. Atak 
został odparty | wszystkie czołgi wpa 
dły w ręca powstańców. Oddziały nia 
przyjacielskie usiłowały przekroczyć 


Najważniejsze porty hiszpańskie 


będą kontrolowane przez Niemcy i Włochy 


Plan kontroli portów hiszpań. 
skich w razie, gdyhy Sowiety zgo 
dziły się na przydzieloną im streię 
zatoki baskijskiej, będzie się przed 
stawiał następująco: wybrzeże poł 
nocne — W. Brytania i Portuga 
lia, wybrzeże północno = zachod- 
nie — Francja i ZSSR., wybrzeże 


południowe — W. Brytania, wy- 
brzeże wschodnie i północna. 
wschodnie — Niemcy i Włochy, 
wybrzeże Maroka hiszpańskiego-- 
Francja. Wyspy kanaryjskie — 
W. Brytania, Majorka — Francja 
i Minorka — Włochy. 


Miitóryzaja Rządu ramnńskiego 


Przeprowadzona wczoraj re- 
konstrukcja gabinetu rumuńskie- 
go komentowana jest, jako po- 


nowny dowód zaufania króla do 
premiera Tatarescu. 

Wejście dwóch nowych genera- 
łów do Rządu, mianowicie prefek. 
ta policji stołecznej, Marinescu, w 
charakterze podsekretarza Spraw 
wewnętrznych, przy jednoczesnym 
zatrzymaniu godności prefekta, 


Ruch lodów na 


Na Wiśle pod Zawichostem ru. 
szyły lody i zatrzymały się poni 
żej w odległości około 2 km. Wie! 
ki zator pod Karsami utrzymuje 
się-w dalszym ciągu. 


oraz gen, Gladsa na podsekreta 
rza sianu w ministerium obrony 
naradowej, komentowane jest ja 
ko posunięcie w kierunku zwięk- 
szenia aulorytetu Rządu wobec 
akcji żywiołów skrajnych. Zmiany 
w ministeriach spraw wewnętrz. 
nych | sprawiedliwości mają nie- 
wątpliwy związek z ostatnimi we- 
wnętrżnymi wydarzeniami poli- 
tycznymi. 


naszych rzekach 


Na Dunajcu i na Sanie obser- 
wowany jest ruch lodów. Na znacz 
nych odcinkach obu tych rzek 
plynie kra. Chłodna noc wstrzy. 
mała nieco pękanie skorupy lodo- 
wej. 


Runęli do szczeliny górskiej 


Prasa czerniowiecka donosi z 
miejscowości Busteni w Siedmio 
grodzie o tragicznej śmierci 2 stu- 
denlów Ungara i Reina. Nieszczę 
śliwi wybrali się na wycieczkę w 
góry. zbłędzili i wpadli do szcze- 


liny górskiej „pokrytej śniegiem. 
Ponieważ nikt nie usłyszał ick 
woiania o pomoc, pa wielogodzin 
1ych usiłowaniach wydostania 
ze szczeliny, obydwaj zmarzli na 
śmierć. 


rzekę Nalon, na północ od Trubli. Za iż dowódca brygady irlandzkiej w 
miar nieprzyjaciela został sparaliżo- | Hiszpanii mjr. Thomas Hyde zo- 


wany przez kontratak wojsk powstań 
czych. 
PRZYWÓDCA FASZYSTÓW 
IRLANDZKICH ZGINĄŁ 
POD MADRYTEM 


W Cork otrzymano wiadomość, | wstąpi 


stał zabity na froncie madryckim. 
Hyde liczył lat 40, był przewódcą 
faszystowskich niebieskich koszul 
w hrabstwie Cork, Był jednym z 
pierwszych Irlandczyków, którzy 
do armil powstańczej. 


Bereza Kartuska 


DALSZE WYSYŁANIE 
„WYWROTOWCÓW". 

PAT donosi: Decyzją władz ad- 
ministracyjnych został wysłani dn 
miejsca odosobnienia w Berezie 
Kariuzkiej, za działalność wywro- 
tową: Stanisław Bachor I Marian 
Kantor. 


DALSZE ZWALNIANIE 
„NARÓDOWCÓW*' 

Dn. 27 b. m. zostali zwolnieni 
z miejsca odosobnienia w Berezie 
Kartuskiej, osadzeni na Skutek 
zajść w powiecie Wysoko - Mazo 
wieckim: Jan Pogorzelski, Antoni 
Tyhorowski, Stefan Żukowski i Sta 
nisław Skrzeszewsii. (PAT). 


Zajścia w Łucku 


Z Łucka donoszą nam a krwa- 
wym zajściu z bezrobotnymi przed 
gmachem Wojewódzkiego Biura 
Funduszu Pracy. Delegacja udała 
się do Funduszu Pracy, domaga- 
jac s'eę, w Imieniu zebranych bez- 
robotnych, podwyższenia zasiłków 
doraźnych i nie potrącania bezro- 


P. A. T. donosi: 


botnym za naturalia, pobrane z KO- 
mitetu Pomocy Zimowej. 

Policja rozpędziła bezrobotnych. 
Są ranni. Delegacja zostala aresz- 
towana, 

Odpowiedzialne władze powin- 


ny wyjaśnić niezwłocznie tę spra- 
wę. 


iOdroczony komentarz 


„środę dn. 24 b. m przemówienie 


Z powodu nagłej niedyspozycji | radiowe zostalo odłożone. 


wicemarszałka sejmu 
Miedzińskiego, 


Bogusława 
zapowiadane na 


Q nowym terminie przemówie- 
nia nadamy oddzielny komunikat. 


Zmasakrowane zwłoki kobiece 


wyrzuca woda ną 


Policja amerykańska znalazła na 
brzegu jeziora Erie (niedaieka Cle- 
veland) okropnie zniekształcone 
zwłoki kobiety. Jest ta 7-ma zbra- 
dnia tego rodzaju, na jaką policja 
natrafila od r. 1935. W tym czasie 


brzegi jeziora 


znaleziono zniekształcone w okrop 
ny sposób zwloki 4 mężczyzn i 3 
kobiet, Sprawców tych zbrodni do- 
tychczas nie wykryto. Zdolana u- 
stalić tożsamość tylko dwóch ofiar 
tych zbrodni. 


Dobrze wywróżyła 


Niezwykły wypadek w Kiszyniowie 


Do znanej w Kiszyniowie wróż. 
ki, Marii Mangala, zgłosił się ele. 
gancki młody człowiek z prośbą a 
postawiente mu kabały. Uradowa- 


Przepowiednia ta sprawdziła się 
o tyle, że kiedy „wytworny“ mło- 
dzieniec wyszedl, zapłaciwszy bez 
protestu słone honorarium, wróżka 


na wróżka zademonstrowała przed į zauważyła z przerażeniem BRAK 


gościem wszystkie tajemnice swe. 
go kunsztu, wróżąc mu m in. RY- 
CHŁE OTRZYMANIE WIĘR. 
SZEJ] KWOTY PIENIĘDZY. 


WSZYSTKICH SWOICH OSZ. 
CZĘDNOŚCI,  przedstawiających 
dość znaczną kwotę. 


Bariery gospodarcze 


są obecnie najniebezpieczniejszymi granicami 


Przemawiając w Manchesterze, 
lord Lothian m. in. oświadczył, iż 
najlepszą metodą zachowania po- 
koju europejskiego jest oświad. 
czenie jż W. Brytania nie poprz” 


ç | żadnego narodu, rozpoczynające. 


go wojnę zaczepną. Mówca oświau 
czył, iż najniebezpieczniejszyjmi 


granicami, są obecnie granice 
gospodarcze. Lord Lothian wypo 
wiedział się za jak najściślejszą 
współpracą pomiędzy W. Brytanią 
a Stanami Zjednoczonymi w celu 
obniżenia przeszkód wstrzymują- 
cych obroty handlowe. 


Strajk głodowy 


w kopalniach węgierskich 


Ponieważ toczące się od kilku- 
nastu dni pertraktacje o padwyż- 
szenie płac robotnikom w kapal- 
niach węgla Pecs nie dały oczeki- 
wanych rezultatów, grupa sklada- 
jąca się z 265 robotników ohsadzi- 
ła wczoraj wieczorem jedną z ka 
paln rozpoczynając strajk głado 
wy. Wszelkie próby skłonienia 
górników do opuszczenia kopalni 


W Z.S.SR. 


okazały się hezskutecznymi, Powa 
gę sytuacji powiększa iakt, że gór 
nicy unieruchomii pompy odpro- 
wadzające z kopalń wadę pod- 
skórną. Wedle najświeższych wia- 
domości, woda zalała najniższe 
piętro kopalni. Wobec wzburzenia 
ludności, okręg górniczy obsadziły 
aline oddziały policji i wojska. W 
całym okręgu zawieszono pracę. 


Nowe wyroki Śmierci 


Przed trybunałem wojenny 
kolei wschodnio - sybirskiej w Ni- 
żniudinsku toczył się proces „koni 
rewolucyjnej grupy zwolenników 
Trockiego". Podsądni: Mirotwor- 
skij, inżynier biura technicznego 
w remizie parowozów, Nowikow. 
kierownik brygady parowozowej | 
Raspolin, majster kotłowy — 0- 
skarżeni zostali o świadome szkoł 
nictwo, zmierzające do komplet. 
nej dezorganizacji parku parowo- 
zowego w Nizniudinsku, Według 
aktu oskarżenia, Mirotwarskij » 
Raspotin należeli ad r. 1025 da 
„opozycji trockistów". Wskutek ak 


cji Raspotina w ciągu dwóch mie- 
sięcy 1936 r. zosłało  unierucho- 
mionych 165 parowozów. 

Po 3-dniowej rozprawie trybu. 
nal wojenny, stosownie do żąda. 
nia prokuratora, skazał Mirotwora 
skiego i Raspołina na karę śmier- 
ci przez rozstrzelanie, a Nawiko. 
wa na 8 łat więzienia. 

Wobec tego, że Tass (urzędowa 
agencją sowiecka) szersze] opinii 
sowieckiej o procesie tym nie in- 
formował, przypuszczać należy, 
że proces ten miał znaczenie wy- 
lącznie lokalne. 


Rozkazy z Berlina 


dla Niemców zagranicą 


Wzburzenie 
wołały doniesienia o bezceremo- 
nialnych rozkazach, jakie otrzyma 
M z Berlina pracujący na Węgrzech 
dziennikarze niemieccy. 

Dziennikarzom iym polecono, a- 
by obserwowali działalność Rządu 
węgierskiego w zakresie mniejsze- 
ści narodowych a osobliwie wobec 
Niemców oraz aby zwalczali tych 
Niemców na Węgrzech, którzy nie 
przystąpih do partii hitlerowskiej 

Redaktorow: naczelnemu me- 
mieckiej gazety na Węgrzech pud 
nazwą „Deutsche Nachrichien", Er 
nestowi Schepky, powierzono pro 
wadzenie wałki z tymi dziennika- 
rzami niemieckimi, którzy nie chcą 
ulegać rozkazom z Berlina. 

ne 
a 


Prasa niemiecka donosi o ma- 


na Węgrzech wy- sowych 


Jakuhy aresztowaniach 
Niemców na póinacnym pograni- 
czu Czechosłowacji. Wśród a- 
resztowanych znajduje się 20 wy. 
bitnych działaczy spośród t. zw. 
Niemców sudeckich. 

Aresziuwanych Niemcow osa- 
dzono w więzieniu w Libercu. Pra 
sa niemiecka podaje, że wśród 
uwięzionych Niemców znajdują 
się kierownicy partii sudecko-nie- 
mieckiej w Rumburgu, dr. Feiden- 
hanst i Muller. Chodzi tu oczywi- 
ście o działaczy głośnej hitlerow- 
skie, partii Henleina. 

Dzienniki niemieckie zaznacza- 
ią, że władze czeskosławackie nle 
udzielają żadnych informacyj a 
przyczynach masowych areszto 
wań wśród Niemców sudeckich. 
(„Press“). 


Nareszcie sie go pozbyli 


Niemiecki minister spraw zagr. 
von Neuralh wraz z małżanką i to 
warzyszącymi mu  urzędnikani 
wyjechał z Wiednia do Berlina. 


Na dworcu żegnał go kanclers 
Schuschnigg, sekretarz stanu Gwi 
do Schmidt, członkowie Rządu, 
oraz posłowie Włoch i Węgier. 


Na wypadek wojn 


W Anglii rozpatrywany jest 
projekt stworzenia w całym kraju 
organizacji, liczącej przeszło 10 
tys. ludzi, której zadaniem byłohy 
zwalczanie poźarów, wywołanych 
przez bomby zapałające, w razic 
ewentuałności wybuchu wojny 
Projekt przewiduje udzielenie sub 
sydrów, organizację nowych bry- 
gad straży ogniowych, oraz zao- 
patrzenie ich w konieczny sprzęi. 


.. 
Sekretarz finansowy angielskie. 
go ministerium wojny, Warrender, 
oświadczył w izbie Gmin, że minie 
sterium zakupiło w ostatnich 
dwooh latach 25 terenów, każdy o 
obszarze mniej więcej 5 Ka, za Sue 
mę miliona funtow. Na terenach 
tych powstaną nowe lotniska i za- 
klady przemyslu wojennego. 


Budżet na plenum Sejmu 


Budżet Min. Skarbu 


Sprawozcawca pos. Hołyński 
zastanawia się w wygłoszonym re 
feracie nad polityką, jakiej powin 
no trzymać się miu. Skarbu w 
związku 2 poprawiającą się kon- 
funkturą. 

Poprawa koniunktury mieści © 
sobie to niebezpieczeństwy, iż foz- 
poczyna się z rużnych śtran napór 
na pounoszenie wydaików. Napór 
ten jest zrozumiały, gdyż oszczęd- 
ności w różnych wydatkach zosta- 
ły w okresie kryzysu doprowadzo- 
ne do ostatecznych granic. 

F. Hołyński przestrzega przed 
tleganiem temu naporowi. Nad 
wyżki, które mogą wpłynąć, powin 
ny być abrócone nie na podwyż- 
szenle wydatków, lecz na obniże- 
nie stawek podatkowych, które w 
nkresie kryzysu bardzo wysoka za 
a:ały podniesione. 

Mówca przytacza szereg cyfr po 
równawczych, z których wynika, 
że w porównaniu z rokiem 1827— 
29 dochody administracji, Jaka też 
z ceł, przedsiębiorstw 1 monopoli 
"padły, a tylka wskażnik podatko 
wy wzrdsł 2 100 do 108, z przewa 
aP wzrostu 
"ków neznośrednich. 

Rewnnwaga budżetowa nie po. 
«wala na natychmiastowe olniże- 
nie stawek podatkowych, ale na- 
122v luż przygotować reformę po- 
datknwą. 

Korzvstałąc z poprawiatacet się 
konjunktuzy, niektóre samorządy 


S 


Kiedyż kres? 


dochodów z podat- | 


O 


MBA 
Krystyna Leonia 


przejawiają dążenia do podnosze: | które tkwią w gospodarea narodowej. 
nia podalków, przed czym reierent | Są to: złota jako jedyna podstawa 
stanowcza przestrzega. waluty, kapitał zagraniczny jako goń 


stawa odrodzenia przemysłu, niskie 
Dyskusja 


ceny na aurowce wysylane za granicę 

ZŁA POLITYKA WALUTOWA |} "ysokie wewnątrz kraju. niskie pta. 

Bos. Dllziński dowadzi, 12 od ee, liczenie na kapitallzację w kraju 
1934 roku prowadziliśmy zią poli- | ” ma GA A rel 
tykę walutową. Nie mając własne- iS»! Misietza Skasbu allo polskiej 
go złota, oparliśmy naszą walutę pelitęktewziotowejądiypiowona prze 
na złacie pożyczonym. Gospodar- aomnie łesy »4 pawiaweneni teso 
stwa narodowe zamiast pracowac | Soleil p. aae jako e 
na ciebie. pracowało na tych, któ- ac Kwiatkowski wś elei a 
rzy nam złote na wysoki procent (alez rr] w Związku Izb Rol- 
An nawa przentyśi Przemysł cię: Ta 
a ba | nokie (GIAE ników m n. wicepremiera w r. ub., rm 
wastowany i jeżeli będziemy mu- 
sieli postawić go na poziomie, ja- 
kiego wymaga od nas golowaść 
obronna Państwa, to produkcję 
przemysłu będziemy magli pad- 
nleść zaledwie o 15 proc. 

KTO WINIEN BEZROBOCIU? 

Mówca dowodzi, że wzmożenie 
się bezrobocia zawdzięczamy de- 
flacyjnej polityce min, Maluszew- 
skiego. Nie można porównywać 
hezrobocia naszego 2 bezrobociem 
w Ameryce, gdzie 6 par butów 
irzypada na jednego człowieka, 
gdy u nas zachodzi stosunek od- | 
wrotny, 

Mówca koficzy: 

„Reasumując, należy stwierdzić, 4 
Ta wągmoe seamen ireje We. 
zbędna jest likwidacja absurdów, 


pytałem dlaczego nie realizuje swolch 
tez, odpowiedział: „Zmuście mnie do 


Min. Rwlatkowski: Ta się nie zga- 
dza z prawdą. 

P. Dudziński: Moge się powolnć na 
świadectwo mołch kolerów. 


w Łodzi 


P. A. T. donosl: 

Władze administracyjne stwier- 
dziły, iż działalność Związki ro- 
hotników budowlanych w Łodzi. 
e" się przy ul. Podleś- 
nej 26 wykracza poza ramy =$ 
lznaczone sataiutem, wobec czega 
łódzkie starostwo grodzkie zawie- 


Z sali sądowei 


Str. 2 


Zawieszenie Zw. Rob. Budowlanych 


stolicy 


Przeglad prasy 


PO DEKLARACJI. OPINIE. 

Sytuacja (na razle) wyjaśniona, 
Główne organa prasowe zabrały 
już głos. 

Oczywiście liczne blałe plamy 
bardzo utrudniają wypowiedzenie 


wszystkich, — „Gazeta” odpowia- | 


stkim objaśnić „eo*, a po tym do-: 
piero poruszy zagadnienie „kto“, 
a wreszcie — „jak“. | 


hula „na catego“, $ s 4 
afie ese prawo | lewo Piestrzyński, Ten entuzjazm Jen 
aż w 3 artykułach. P. Miedziński | (em cenniejszy, że p. P. jest neo- 
= uroczystym wstępnym artykule "18 sanacyjnym. Da niedawna byl 
mocna akcentuje potrzebę jedności, | endekiem, | ta bajującym. Był jed- 
starając się Jednak utrzymać na|74 Z „nadziei* endcckiego obozu. 
samej krawędzi 1 nie zwalić się da! Teraz szaleje w  zacndeczonym i 
totalizmu. A w Innym art. „Qaze-! „Kurierze“ — głównie przeciwka 
ta" zachwala zwolsty „czwarty <ndekom, oczywiście. Jak każdy, 
rytm" Polski fobok faszystowskie- "eoflta. Zapewnla endeków, że 
go, komunistvcznega 1 demokra., W Sprawie żydowskiej deklaracja 
tycznegol. Tego „czwartego” ryt-. wypowiada pazyntka: cn patrzeba. . 
mu bliżej nie precyzuje, Piszemy o: „N'e nowego”, powiada opozycja, 
tym w osohnvm artvkułe. W po- Tak nle wolnotł ohurza slę gorll. 
lemicc z p. B. K. z „Kur. Warsz,“ | Wie gorejący zachwytem p. P. 
który bardzo słusznie zapytał: © Deklaracja jest dokumentem no- 
iakle będą nowe formy polltyczne,| wym jnt choćby dlatego, że opie- 
bo deklaracja tylko ogólnikowaj Ta się o nowy ustrój Polski | chce: 
mówi o patrzebłe współpracy| w życie wprowadzić Jego właśnie 
zamady konstytucyjne. Po raz 

Pierwszy też w tej postaci i z ta. 

kiego miejsca zlikwidowany został 

abaurdalny apór werhalny, jaki 
taczył się w Polsca tmiędzy pole 
ciem narodu m państwa. 

Dlaczego właściwie ma być da-. 
„kumentem „nowym”, skoro oplera 
gilo działalność tego związku. Je- j*%ę na podstawach starych, jest 
dnocześnie wladze policyjne opie- niezbyt faeną rzeczą. Ale widać, 
tzętowaly lokal związku. SIATo- |żę p, eks-endeka cleszv „eynfe- 
siwo grodzkie wystąpiło jednocze za" narodu } państwa, endecji | 
śnie do sądu z wnioskiem O roz: | sanacf. 

, =lązanie związku za działalność Nie będziemy cytowali calego 
| wywrotową. (PAT.] mnóstwa głosów prasy. Tylko jesz 
cze parę. W „Polonli* p. Str-skl. 
stwierdza, że deklaracja jest „© 
derwana od życia" zblarowego: 
nle widać, powleda, „dróg styczna 
ści ze społeczeństwem". Natomiast 
autor chętnie akceptuje wywody 


"W przelasonowanym „Kar. Po- | Zapewne 
się; za to np. „Gazeta Polska"; rannym“ rozblja się w sążnistym | „Czas”] zachwycone zwłaszcza „u- 
p ja polemizując artykule porwany entzjazmem p. miarem deklaracji w sprawie re- 


Staszewska 


Uczannicn Państwowa) Szkoły Fotograficznej 
Ukochana córka Euqanli z nu 
zimiarza urzędnika 11. $. Wojska. 


fw. Sakrameniami. pa krótkich lucz cieżkieh eletpie- 
ala w Panu dnia 22 lutego 1937 r przeżywszy lat 18. 


Nahażańsiwa żalabna odbędzi: 
lego à Paula ina cmenlarzu Erudzieńskim! dnia 27 lulefo r. b, 
Ł i. w sobotą o gaz li-ej cana, paczem nastąj 
mie zwłok ra cmenlarz miejicuwy do frchu ro zinnego. 

O czam eawiadaminiąi krawaych, Lszyjeciól, kolażanki, kole- 
gów | znajomych pogrążeni w ulęboklm mulku „ 
Rodzice, siostry I rodzina 


; iym samemu vabif slę. Księżyk pe 
|-nłóst śmierć samobójczą, Wąowskie. 
i 


15 LAT WIẸZIENIA 
ZA BANDYTYZM. 
Sąd Apelacyjny w Warszawie ram.) RO rań uratowano. 
patrywal sprawę zawodowego handy. Wasowski zenpałownł od wyroku 
lty Konrada Wąsowskiego, który Sado, ukazującego go na lączną każ; 
km sądami odpowiadał za 3 napa- *% więzlenia dożywotniego, dowodząc, | 
dy bandyckie, Łęcznia zostala wy-, Że mając wyroki 7, 8 I 15 lat wię- 
mierzma kara dożywotniego więzie.' Ziemia, moża mieć łęamnie karę 80 'at 
irg | wigalenia, a nie dażywotnie. 
Wasowski w swolm erasia był ra-' Bòd apelacyjny skazał go na 15 
zem za swym wwpółtowarzyszem Księ lat więzienia. 
| yidem oRaczony przez policję, a gdy. ZŁOTYCH ZA PODPALENIE. 
| zobaczył tragizm swej sytuacji, kazał| Józef Rutkowski, bezrobotny, uległ 
Księżykowi strzelić do siebie, a po namowam wieśniaka Markowek:ego ii 
|podpalił zabudowania aąslada Mar- | 
kowaklego, Kullgowakiego, za co mial 
otrzymać 95 2. i ćwłartkę kartafil 
Do zgody na zbrodniczą tę tranzak- 
cię pehnęla Rutkowskiego nędza. | 
Rutkowski pelni? „zamówienie, Za. | 
budowania Kuligowstdega spłonęły. 
Sad otręgowy w Warmawie skaznł | 


azkich I Xa- 


w Kodciala Św. Wincan- 


i wyzrawadze” 


deklaracji na temat .eraczy” 1 
„murów“ partyjnych. 

Nie będa też uznane za zbyt dra 
iniące kuńcowe uwagi p, plk. Koca 
o graczach politycznych,  którry 
stoją na straży płotów | murów, 
dzielęcych apałeczeństwo, Przeciw. 
nie, społeczeństwa nawet przyklad. 
nie chętnie talim nwagem. Bo y 
gól nam ma wyżej uszu tej niesty- 
samel wyłączności fataal grupę m 
m | plotami pipea, je- 
kich nigdy u naa przed tym nia 
mans, To juź jet mocno ustalone 
w umysłach, że właśnie el, którzy 
najwięce! u nas plorunowali | pi> 
ranuią na partyjnietwa,  przeńci. 
gel tnezimikieh innych w ciasne! 
wyłnezności, 

Kilka pism *wstóe uwagę na, 
kwemię stosunku rzędu 1 marszał- 


Drożyzna dusi już za gardło! 


To, co się dzieje obecnie na ryn 
ku produktow p'erwszej potrzeby, 
przechodzi już granice wyirzyre= 
lości przecięinego konsumenta, 

Od wielu mies.ęcy, a wiasciwie 
xd owegu Okresu, kiedy w zwią- 
zku z wprowadzeniem pudalku 
specjalnego, na krótko obniżono 
ceny niek.órych towarów, ceny pro 
cuktów w swobodny i nieslrępo- 
wany sposób rozpoczęły swój pęd 
lu górze. 

Ostatnie tygodnie przyniosły je- 
fnax wprost crgję drożyzny, a ne 
widzć najmniejszej reakcji ze stro 
ny powołanych do tego czynni- 
ków. 

Chieh niedawno jeszcze koszto- 


wał 25 gr. — dziś 35 gr. za kito-; 


gram, mąka, kasza, masło, ja- 
Ja, mydło podskoczyły w cenie 
mid 10 — 204. Mimo zapowiedzi, 
łe ubój mechaniczny obniży ko- 
sziy — mięso podrożało, 

W tych warunkach zarobki ro- 


Szarwark w 1937 roku 


W rohu bieżącym po raz pierw 
szy w Polsce stosowany będzie 
szarwark całkowicie na podstawie 


| 


Stopnicwy wzrosł 
zacnmus/zenia 


Przewidywany przebieg pogody dn, 
25 b. m. najpierw dość pogudnie, po- 
tem stopniowy wzrost zachmurzenie, 
począwszy od zachodu kraja, Po noc- 
nych przymrozkoch w ciągu dnia ter 
Jeratura kilka stopni powyżej ' zera. 
Slaba wiatry zachodnie i południowo. 
zachodnią, 


Rozpacz robotników wyraża się 


podpalacza Rutkowskiego na 6 lat, uë Rydza-smiglego do deklaracji 


więcienia, a podźe, „ipik. Kess rę na ten temat: 
SE GA ai F | „Goniec” i „Słows*, stwierdzające, 


deklaracja „stanow] wyznanie wia- 


da, że pik. Koc chce przede wszy- |ry kanserwatysty państwowego”! 


Czylajmy: „Nle taimy, że tenor 
przemówienia płk. Koca przeszed* 
nasze najlepsze oczekiwania” (1) 
„Słowa” zostało {jak 


formy rolrej. Albawiem w konse- 
kwencji (słuchajciel) przejrzyście 
żąda dymisji ministra Ponlatow- 
skiego... Bardzo ta wsz stkn zna- 
mienne, 

Krakowski klerykalny „Olas Na- 
foda“ stwlerdza, że pik. Koc nie 
wskazał form Organizacyjnych 
nowego obozu. Czemu to przyp- 
sać? 

Czy tem, że dyskusja na ten tru 
dny temat jeszcze mo w kolne* 
dseyduiących nie skrystalizowału. 
ża więć nia re atrzygnięto msądni- 
ciagu w taj sprawia pytania? Cry 
też, fe sprawą struktury nowa! 
organizacji decydująca ynni 
chcą sortawnd przyszłości, u rposkh 
jej ratatwienia nzaleśninją od reak 
cji społeczeństwa na apel“ p. płk 
Koca da „konzalłdneji* w imię wy- 
łaszrzonych zasad? Nie wiadomo! 
Faktem tyfko jest. ża tak, jak przed 
mowę. tak pa niej, nie wyjaśniena 
pozostaja sprawa straktury nowej 
organizacji. 

A „Maty Dzlenniķ™ jest jeszczo 
nlezedowolony z uklonu deklama? 
= stronę Kościoła Tygo me tomi 


lo! „Śwlat kartotek! == powiada 


żąda także, aby cata (1) budowa 
państwa oplerala się na zasadch 
ktolickich* „Cala*. Na razle za- 
pewne chodz! o szkołę wyznanio- 
wą. 

W ten sposób, jak wskazaliśmy 
na wsiępłe, sprawa jest — na ru- 
zle—dostatecznie wyjaśniona, Pod 
«sględem socjainym deklaracja 
stoi na gruncie solidaryzmu I od- 
rzuca walkę klas (stąd żachwy: 
wielko _ kapllalistycznego „Kur. 
Polsklego"]. Pad względem zapa 
dnienla chłopskiego deklaracja jesi 
nad wyraz umiarkowana | nie prze 


widuje radykalnych zmian w strut 
turze rnintczej (stad zachwyt złe- 


młańskie! prasy nad „umiarem” 


deklaracji — „Czasu” i „Słowa”). 


Poza tym deklaracja zawlera 5 


elementy, zapożyczone z +rwmała 


„narodowego“ (ND 4 ON! 
menty nacjonalistyczne, wtundręb- 
nlenie sprawy żydowskiel I ukłom 


w stronę klerykalzmn. Naturalnie 


dla ND I ONR wvodręhnienie spra- 
wy Żydowskiej fest niedostatecz- 
ne, a dla „Jutra” i „Glos Narodu* 
klerykalizm jest zbyt błady, 

Taka jesi treść deklaracji. A te 
taz — o czym nie mówi? Otóż nie 


mówl wyraźnie o ustroju palitycz 


nym Trzeba jednak przyznać ~ 


holnicze I pracownicze spadaja w 
zastraszający sposób, a los hczro 
bofnych, kiórzy za sue zasiłki co- 
traz mniej mogą otrzymać żywno- 


w fali strajkowej, 
kraj, niewątpliwie zablorą też głos 
pracownicy umyslowi, których ro- 
dz:ny duszą się w ramach tak gwal 


która zalała! 


i 
| Sąd apełacyjny wyrok ten ratwier- 
dal. 


DO ZAKŁADU DLA 


ze stopień zaangażowania się mar. 
szałka Rydza-Śmigłego jest mini- 
malry. 

„Slowo“ przytacza Jeszcze taką 


wyraźnie „totalnego“ charakter. 
tektaracja nie poslada, mimo pew- 
ne znane już zwroty stylistyczne 
to „grzczach”* etc.) Natomiast zn 


ści — staje się tragiczny. 


NIEPOPRAWNYCH. | wprast (chyba) nieprawdopodobną 


townie zwężonych budżetów. 
Kiedyż kres tej orgji spekulane- 
kiej? 


Drożyzna chwyciła Już za gar- 
dio, a nie widać żadnych energicz 
nych kroków, które by położyty 
Jej kres. 


Minssterium Przem. i Handlu 


a zwyżka cen instalacyj i cementu 


Sąd apelacyjny w Warszawie za- 
stosował wczoraj po raz pierwszy 
osadzenie oskarżonego w zakładzie 
dla niepoprawnych przestępców, gdzie 
pobyt nie może byG krótszy, niż 5 lat. 

Przed Sądem znalazł się 5 razy już 
karany Jan Tkaczyk. Oskarżony był | 
manym awanturnikiem 1 miał sze- 
reg spraw o rozprawy nożowe. 

Sprawa, którą rozpatrywał Sąd 
apelacyjny, dotyczyła awantury, ja- 
ką oskartony urządził w piwiami, 
| gdzie poturbował właścicela, a poll- 
cjantowi wyhit oko. Sed okręgowy 
skazał Tkaczyka na 3 lata więzienia ' 
Sąd apelacyjny wyrok zatwierdził i 


nisterium Przemysłu i Handlu za- 
żądało od zainteresowanego karte- 
łu zredukowania zwyżki ceny o 
4,5%, z tym, że do tranzakcyj, do- 


W związku ze zwyżką cen mie- 
dzi, kauczuku, cyny, ołowin i t.p., 
zosłała podwyższona cena przewo- 
dów elektrycznych Przeciętna 


wiadomość: 
O ila wiemy, „naprawa“ 
tsiępujo do akcji plk. Koea fI) 
Alc w takim razin — przykro mi 

m względów otobistych, ża to py 

tanie masę postawić — fakle bę- 

dzie nadal stanowisko wojewody 

Grażyńskiego? 

Czy to możkwe?! Czy też to. 
tylko złośliwość p. red. Mackiew! 
cza? 

Bardzo znamlenne, że feudalne 
„Słowo* wileńskie, organ kresn- 
wej zlemłańskiej sanacji, analizu- 
lac treść deklaracji, wola 
Brawo, brawo, brawo™, Pod- 


- 


netnle jeszcze niejasną pozostaje 
farma organizacyjna, jak to Siusz. 


nie stwierdza „Głos Narodu". A na 
de wszystko [jak pisał B. Kl] nte 


widać, w jakiej formie pof'fyczne! 
ma adbywać się ta wspólpraca ea. 


lego narodu, da której apeluje de- 


klaraela? Wsza% nr- Ordynacja, 
wylączajjca nalpoważniefsza prze 
dy polityczne ze współpracy, za 
tale na razie nle naruszona Ą p 


Gnetel — nawy redzktor zgende- 


czonega „Kur. Póranregn" — nsi- 
łował dowodzić, ŻE  najpiękniej- 
Szym rysem deklaracji lest właśnie 


to, że nikogo nie wytacza... O na- 


iwności! K. CZ. 


zwyżka ceny przewodów elektrycz 
nych wyniosła łącznie 18,9%. 


Po zhadaniu sprawy podwyżki 
cen wymienionych artykułów, Ml- 


konanych w czasie od 14 listopada 
1936 r. do 19 stycznia 1947 r. zo- 
stanie zastosowana bonifikata w 
wysokości 3,1%, a do tranzakcyj, 


dokonanych w czasie od 20 stycz- 
nia 1037 r, do 24 lutego 1937 r.— 
w wysokości 4,5%. 
Zainteresowany kartel wyraził 
zgodę na zastosowanie się do wy- 
mienionych warunków, wobec cze. 
6  nicusprawiedliwiona zwyżka 
rea przewa tiękitryrzyrh te 
e A yeo iwida sma 


.. 
O 


prawnej z wykluczeniem wszelkiej 
dowolności ze strony władz admi- 
mstracyjnych. W przepisach pra: 
wnych usialone zostały dopusz- 
tzalne normy świadczun szarwar- 
kowych a także czas į warunki, = 
jakich szarwark Może się adby- 
wać, 


Ostatnio na rynku dała się za- 
obserwować pewna zwyżka cen 
cemeniu. W związku z tym, na 

J skutek akcji Minisierium, zastała 
Jak wiadomo, szarwark może! ustalona maksymalna ewm% cemen- 
być ustanowiony tylko w gminach | tg na 3.50 zł. za 100 kg. brutto 4% 
wiejskich I w miastach niewydzie | netto w opakowaniu workowym pa 
lonych z powiatowych związków | pierowym, liczona loco wagon sta- 
samorządowych, przy czym usta-| cje: Sjersza Wodna, Goleszów 
wa nie zwalnia od szarwarku niko- Ząbkowice, Szczakowa i Łazy, Ce- 
go, kto opiaca podaiek gruntowy, |na ta jest niższa od poprzednich 
od nieruchomości, przemysłowy | cen cementu o 10— 15 gr. na 100 
lub wyrównawczy. 


m, we «isis, (0 odbyciu 
| kary 8 lat więzienia, umieścić w Za. 
kladzia dla niepoprawnych. 
PROCES Z OSKARŻENIA 
KS. KACZYŃSKIEGO, 


kr. Kaczyńskiego, prezesa Fataliekiej 
Agencji Prasowej, przeciw Związko- 


pisujemy się „ohurącz*, Przecież 
RP AA CJ m m 


Na froncie akademickim 


Zopawiedziany proces z oskurżenii | RZN koo 
CODZIENNA KRONIKA. ji 


2 j W clągu ubieglego tygodnia co-| 
w! Nauczycielstwa Polskiego i redak- | dziennie na Uniwersytecie Stefana wy” ttlumfatnie donos! że student 


ENDECKI POMYSŁ 
„Warszawski Dziennik Narodo- 


cij „Gazety Włeczomej”, nie odbył | Batorega w Wilnie dochodziło do kl - Żydówki, które nle chcą 1%= 
się z powodu choroby redaktora od- | krwawych wyczynów hojówkarzy | jąć miejsca na lewe! stronie mal 


Potiinkwegę „Lamy Wirmer,” 
jeste. 
EELS E | 


Pomik Lwa Judy 


Pomnik Lwa Judy przywieziony 
niedawno do Rzymu z Abisynij, w. 
stawiony zostanie na Via dei Tnon 
fi. 

Drugi pomnik zwycięstwn wło- 
«go, a mianowicie wielki obellsk z. 
> am, znajdujący się dopiero * 4% 


i 
ida do Italii, ustawiony ma być przy 
| M% Via del Trionfi, drogi awen 
|-yńskiej I t. rw. promenady arches. 
logicznej, 


reakcyjnych, Niema dnia, aby nie 

został pobity jakiś student USB 

Bilans ubiegłego tygadnin zamy- 

ka się liczba pobitysh 11 studen- 

tów. 

STRAJK STUDENTÓW . ŻYDÓW 
NA UNIEWERSYTECIE S. B. 
Studenci - Żydzi, słuchacze Uni. 

wersytelu S. B. w Wilnie prokla- 
mowall wszyscy strajk. Polega on 
na nicuczeszczaniu na wykłady | 
ćwiczenia, na których reakcyjnl 
proiesorowie zaprowadzili „gltita 
lawkowe”. W den sposób więk- 
szej liczble Studeniów =- Żydów 
grozi utrata roku, 


wykłądnwych, 
law kami. 

Winszułemy nowego pomysłnt 

ŻYDOWSKI FASZYZM. 

Faszyści żydowscy sekunduią 
dzlelnie swnim „narodowym“ ko- 
lcgom z ONR ! „Miadych” Stras, 
Narodcwepo. 

T. zZ. „żabotyńcy” zerwali wa'nę 
zebranie Wzajemnej Pomocy sh 
centów Żydów U, J. P. w Warsza- 
wie, ponieważ został wybrany ne 
przewodniczacepo kandydat mło- 
dzieży tewicowej. 

Został on wybrany większością 
80% głosów. AS 


s3 przenoszone 2 


ułk. A. Koca 


Po deklaracii p 


Dyskusja z... przeszkodami 


Wczorajszy nasz numer ulegi 
konfiskacie. Białe plamy świe 
ciły jaskrawo i ze szpalt szera 
gu innych pism. Powstaje tedy 
zrazumiałe pytanie, czy dysku 
sja publiczna nad deklaracją p. 
pułk. Adama Koca jest zakaza 
wą, czy leż nie. „Gazeta Pol 
ska” polemizuje w aposób zre 
szią z/selnie przyzwoity 2 
moim artykułem poprzednim. 
Czy mogę „Gazecie Polskiej 
odpowiedzieć bez narażenia 
pisma na konliskatę? Możoa 
próbować, Powinniście jednak 
moi panowie, rozstrzygnąć te 
sprawy pomiędzy sobą 1 zako 
munikować aam lojalnie i pa 
rycerska waszą decyzję. Jeżel. 
zacecie rozpocząć „konsalida- 
cję" od nałożenia „tabu“ na uli 
cę Matejki w Warszawie, tam, 
gdzie mieszczą się biura orga 
nizacji p. Kaca, — proszę bar- 
dzo. Należy wszakże przed tym. 
"mienić zatławodawstwa Rze- 
czypospolitej. Żadna ustawu 
mie chroni przed polemiką 
chośhy najsurowszą, żadnego 
obozu społeczna - politycznege 
w Polsce. Dysponujecie władza 
ustawodawczą i władzą „dekre 
towania", Chcecie? Zróbcie 
odnośną ustawę. Trzeba jed 
aak mieć trochę odwagi cywil 
nej. Draga kontiskal, nie opar 
tych o Jaltiko!wiek surogat cho- 


ciażby prawa, jest — mien: 
twierdzić — drogą najgorszą 
ze wszystkich dróg możliwych 
.- 
S 


Dochodzą mnie równocześnie 
słuchy. że niektórzy pp. posło- 
wie Sejmn obecnego pragnęliby 
ograniczyć swobadę oceny ich 
przemówień ze sttony sprawa- 
xdewców parlamentarnych, Nie 
mam szczegółów. O ila mogłem 
zrozumieć. chodzi o to, żeby 
sprawozdania z posiedzeń nej 


Nieoczeklwana wiadomość 0 ea 
mobójstwie adwokata Piotra Ko- 
na, wywarła ogromne wrażenie w 
spoleczenstwie. 

Jako mieusiraszony obrońca wię 
żniów politycznych w okresie re- 
wolucji 1905 ruku i porewołucyj. | rewolucyjnego w Polsce", druko- 


nej reakcji, adwokat Kon zaalynąl 
w Łodzi tak samu, jak w Warsza 
wle Patek, Papieski, Herenson i 


dzi był niemial sam jeden, wysla- 
wiony na pogróżki krwiożerczegi! 
Kaznakowa, który swą buzwzglę 
dnością przewyższai Skalona, 
Bezinteresowność, odwaga 
przeświadczenie o konieczności peł 
nienia swego obowiązku do koń- 


może spotkać — oto byly 
charakterystyczne zmarłego 


cechy 
tak 


Wspomnienia o swe] działalno- | skich robotników, o których nie| beralnemu wysokiemu 


Pamięci Piotra Kona 


'mowych, prawdopodobnie i se- 
mackich, nie zawierały — Bron 
Panie Bożel — ani krytyki, ani 

| „złośliwości” pod adresom mów 

„ców poszczególnych. 

! Bylem posłem w czterech Se; 
mach kolejnych. Prasa trakto 

i wala nas bardzo rozmaicie. U 
schyłku Sejmu drugiego — pra 
sa „sanacyjna” wymyślała — 

| dosłowniel — dzień po dmn. 

i Prasa niezależna odpowiadała 

ostro prasie „sanacyjnej”. Ale 

nikomu z posłów — ani socjali- 

„ście, ani ludowcawi, ani „ende- 

kowi“, ani p. Miedzińskiemu nie 

przyszło do głowy rozciągać 

„nietykalności poselskiej” na, 

prasę. Historia ostatnich kilku 

dziesiątków lat zna dwa przy- 
klady pomysłów analogicznych 

1) za Napoleona III wa Fran- 
cji me wolno było jakiś czae 
omawiać sprawozdań z obrad 
„Ciała Ustawodawczego”; nic z 
tego zakazu nie wyszła | danc 
temu spokój; 

2] w Rosji carskiej, w okresie 
III Dumy, Ministerium Spraw 
Wewnętrznych proponowała 
by sprawozdania z posiedzet 
Dumy musiały być koniecznie 
pełne, stenograliczne, bez ka 
mentarzy; Stołypin napisał na 
i wniosku własnoręcznie: „ab 

surd". 

I to wszystko... | bardzo ałus2 
nie. Bo gdybyśmy otrzymal 
paruset posłów i senatarów 
„nietykalnych prascwa”, tobyś 
my otrzymali naprawdę paruset 
„suwerenów” według określe 
nia marsz. Piłsudskiego. 

I znowu powiem: chcą pp. pó 
słowie, żeby ich nie „ruszano” ? 
niech że mają odwagę cywilną 
zgłosić odpowiedni projekt a- 
stawy o.. nietykalności posel- 
skiej. 


szał drukiem. Zarówno artykuty 
jak niedrukowane, 
znajdują się w archiwum Stowa- 
rzyszenia byłych Więżniów Poli. 


drukówane, 


tycznych. Organ tego Stowarzy 


szenia kwartalnik „Kronika ruchu 


wał dwa jego wapamnienia 
|aylulem: „Sprawa Henryka Mille 
lra o ża 


|jenne w Łodzi w latach 
IL“,  Malerjaiy, 
przez adwokata Kona, 


w nich można wiele danych, któ 


tych najskrzętniejsze niudjowanie 
akt archiwalnych nie zastąpi. Piotr 
ce bez względu na to, co go juro! Kun stykał się bezpośrednio ze ska 
zanymi na śmierć, mógł zatem zła- 
żyć świadectwa prawdzie o waf-i 
tragicznie w poniedzialek adwoka | tości tych ludzi i wydobyć z zapo- 


mnienia nazwiska wlein bohater 


pod 


jstwo rotmistrza żandar 
Kulakowski, Jego zadanie byio nie l mów żadko Andrejewa" oraz „Rzy 
że trudniejsze, gdyż na terenie Ło! dy generala Kaznakowa i sądy wo 
1507 — 
zgromadzone 
zaslugują 
na oddzielne opracowanie. Znaleść 


Str. 


Posiawmy sprawę jasno. 
Chodzi o „tabu“. Jak to opi 
suja „Encyklopedia Brytyjska '? 
gtabu jest to dowolny przedmiot 
—nlowisk, zwierzę, cialo martwe, 
którego nia wolno dotykać, o któ 
rym nia wolno mówć, o którym 
nis wolna nawet myśleć od godz. 
12 w nocy aż zapleje chór kogutów: 
taki przedmiot wolno lizać u me. 
których plamion Afryki Środko 
| waj”. 
| Otóż, moi panawiel Bądźcie 
|łaskawi określić nam, zwyczaj. 
| nym obywatelom Rzeczypospo 
litej ca jest wasza „łabu” w 
| epoce „sanacyjnej”. 
| Gdy będziemy wiedzieli, ca 
jest „tabu“, będziemy wiedzieli, 
czego się trzymać, 
Prosta rzeczl jeden projekt 
| ustawy. 
P. Koc jest „tabu”. 
P. Miedziński 


połowiczne. 


jest  „tabu”... 
P. poa. Prystorowa jest „ta- 
bu". Połowiczne czy absolutne? 
P. Bakon jest „tabu”, Polo 
wiczne czy absolutne? 
Proszę bardzo. 
Bądziemy wiedzieli... 


M. NIEDZIAŁKOWSKI | 


Dziś-wczoraj - uiro 


P. pułk. Miedziński, herold i 
współtwórca nowej partil rządo. 
wej, wyrarić się mial niedawno. 
„O starych partłach L starych za. 
sługach nałety zapomnieć, To, 
że w roku 1005 Piłsudski i Dmow- 
ski nienawidzili się, niema dziś 
żadnego znaczenia”. 


W parę dni później, p. pułk. 
Miedziński uzupełnił tę opinię slo- 
wami: „Dziś obchodzi nas TYL. 
KO TO, kto pójdzie z namt jutro" 
—ł jakby dla zuchęty tych, klórzy 
pójść mają „č numi" juira, wysu. 
aql p. Miedziński swoje lezy, z 
„ftacjonatamem" i „religiinością: 
na czele. (Trzeba tu stwierizie, że 
to zdumiewające lekceważenie p 
Mledzińskiego w stosunku do 
przeszłości nie bardzo jakoś zgu- 
dza się 2 pogłądem p. pułk. 
Koca, który w swojej dekla. 


racji powłedział m. in: „Każde |w roku 1905, ale również w 1914 i 


„dziś ma swoje „wczoraj i swa. 
je „łutro".. A więc jednak „wcżo- 
raj" przekreślić się nie da). 


Dłoń p. Miedzińskiego, wyciąg. |nowczo zalecamy 
nięta w strong uczniów i wycho- p. Pobóg-Malinowskiego, 
warców Dmowskiego, nie zawiśnie | dejrzanego 
Sy | ctwo" 
że oferta | skromnem zdaniem, trzeba jednak 


chyba cułkiem w powietrzu. 
znakl na niebie i ziemi, 
zostanie częściowo przynajmnie, 


przyjęta, kłoby zaś mioł w tyn | będzie miało — przyjemność. 


względzie jakies — wątpłiwości, 
niech przeczyta np. obłąkane ra. 


Niezależnie od gotowych artykt- 
łów, zaajdujemy w aktach oskar- 
żenia adnotacje ołówkowe adw. 
Kuna, czynione przezeń przy nie- 
których nazwiskach, jak np.: „je 
Unostka wyjątkowo dzieln. u 
mierał, jak prawdziwy bohater". 

Adwakat Piotr Kon przed dwa- 
ma laty był zaproszony przez Sto- 
warzyszenie hylych Więźniów 1 
warszawak| TUR. do wygłoszenia 
w lokalu warszawskiego Koła Sto 
warzyszenia odczytu historycznego 
o dawnych procesach politycz- 
nych łódzkich. Zebrało się bardzu 
dużo osób, a wśród nich wielu je- 
go dawnych klijentów. Mówił wie 
le rzeczy zajmujących | mało znu 
nych. Opowiedział między innym. 
o swej roli podczas wojny Świata 
wej, gdy po pierwszej ewakuacji 
Ładzi przez Rosjan na Jesieni 1914 
roku z polecenia Konutelu Ubywa- 
telskiegu objął wiadzę nad więzie 
nlamł i pozwalniat więżniów poli- 
tycznych, choć powrót wojsk ro- 
ayjskich dył ogólnie oczekiwany. 
Rosjanie rzeczywiście wkrótce wro 
cili I dowództwo wojskowe chcia- 
ło oddać adwokata pod sąd wojen- 
ny. Z trudem udało się jakiemuś li- 
oflcerow: 


i 


mi ebronnej Piotr Kon nieraz ogła-| wiele się wie | niewiele pamięta.l rosyjskiemu przekonać dowódz- 


„$ rych trzeba było rozpocząć 


3 


Kontrola Hiszpanii 


W nocy 2 20 na 21 b. m. wszedł, 
w życie zakaz wyjazdu ochotni- 
ków do Hiszpanii i wszystkie pań 
stwa, reprezentowane w londyn- 
skim komiiecie nieinierwencji, — 
wydały odpowiednie zarządzenia: 
od 6-go march zań ma mię zacząć 
kantrofa wybrzeży | granic maz- 
pańskich. 

W ten sposób w S-mym m'e- 
siącu wojny hiszpańskiej 1 po 
przeszło pńlrocznej  „nieinterwen 
cji”, powzięto uchwały, od któ- 
nie- 
interwencję. Już przez to sama u- 
chwały te tracą wartość, jaką 
miały by 6 miesięcy temu. Przez 
ten czas Nlemcy, Włochy | Por- 
tugalia nie tylko zanpatrzyły gen 
Franco we wszelld sprzęt wojen- 
ny, ale wysłały mu Jeszcze okolo 
100 tysięcy wojska (ok. 50 — 50 
tys. Włochów i 20 — 35 fys, Niem 
ców). A wszystko to nadal pozo- 
staje w Hiszpanii | bierze udzlał 
w wajnie ku chwale faszystowe- 
klej „nieinterwencji”, 

Ale możnaby powiedzieć, że le- 
piej nóżna, niż nigdy, że wpraw- 
dzie Franco jest dobrze zaopatrzo 
ny w ludzi | broń, ale też Rząd 
hiszpański przez te 7 miesięcy waj 
ny stworzył nową armię, a posit- 
kam faszystowskim maże przeciw 
atawić mnie] liczną, lecz 2a to 
prawdziwie ochotniczą | oflarna 
kolumnę  cudzoziemską, Wobec 
lego, Że Rząd ma za sobą więk- 
szość ludności | wszystkie atuty 
prawno - moralne, których są po 


dością artykuły prasy kiero » en- 
deckiej w związku z niezatwier= 
dzeniem tow. Barlickiego na sta- 
nowisku prezydenta robotniczej 
Łodzł, Alem 


W r. 1938, p. Władysław Po- 
bóg-Malinawski, jeden z ojicjału 
nych historiografdw Obozu rządo: 
wego wydał bardzo ciekawą i po- 
uczującą książkę p. i. „NARODO: 
WA DEMOKRACJA”, 1857—1918. 
Fakty i Dokumenty", P. pułk, Mit- 
dzińskiemu i wspołpracującym z 
nim „konsolidatorodi" gorąco ra- 
dzimy zaznajomić się x ireżcią 
pracy p. Pobóg-Malinowskiego 
P, Miedziński | jego wspotpracow. 
nicy dowiedzą się z tych skrzętałe 
zebranych „faktów 1 dckumen. 
tów" bardzo wielu interesujących 
rzeczy, a m. in. tego, że Dmowski 
nienawidził Piłsudskiego nie tyłku 


jeszcze później. 


Zlotoustemu _ wice-marszatkowi 
obecnego Sejmu stanowczo, sta. 
tekturę książk 


niepo. 
chyba o „partyjni. 
it p. herezje. Naszem 


zawsze z góry wiedzieć, z kim się 


x 


two, że cała działalność kami:ietu 
chywatelskiega I adw. Kona zapo- 
biegła anarchji w mieście, w któ- 
tym przez pewien czas nie było 
wojsk ani władz, czy to rosyjskich 
czy niemieckich. 

Piotr Kon opowladał również a 
tem, jak gen. Kaznakow chciał go 
steroryzować, uprzedzając, że w 
Jego własnym interesie leży niean 
gażowanie się w sprawy politycz- 
ne. Kon odpowiedzizi jednak śmla 
ło, że, jako adwokat, nie może nie 
szczęśliwych więźniów zostawić 
bez rady i opieki. Nawet krwawy 
Kaznakow wykazał więcej ludzka 
ści od niejednego dzisiejszego Ía- 
szystowakiego wodza j pozastawił 
Kona w spokoju, 

Gdyśmy rozimawiall wówczas z 
adwakatem Konem w Warszawie, 
widać było, że trawi go nędza. 
Tymbardziej dziwiliśmy się, że diu 
go wzdragał się przed przyjęciem 
należnego zwrotu kosziów podró- 
ży z Łudzi do Warszawy. Mówi 
dużo o złym stanie swego zdrowla 
1 o bliskiej śmierci. 

Dowiedzieliśmy się wówczna od 
niego, że magistrat miasta Łodzi 
postanowił mu przyznać za jego 
wielkie zasługi rentę miesięczną w 
wysokości 600 złotych miesięcz- 


zbawieni rokoszanie, a które sta 
nowlą bezcenny kapitał entuzjnz- 
mu i zapału Hiezpanii ludowej — 
więc z chwilą zaprzestania inter- 
wencji faszystowskie] szanse zwy 
Cięstwa winnyby się aianowczo 
przechylić na sironę Rządu. 

Ale czy Niemcy 1 Włochy za- 
przestaną interwencji? Z począl- 
kiem marca ma być stosowana | 
kontrola Hiszpanii. Szczegóły tech 
niczne tej koniroll nle są jeazcze 
znane. Kontrola sprowadziłaby się i 
do iechniki, gdyby u wszysikich 
zainieresowanych  istniala dobra 
wola A wlemy przecież, że tak 
nie jest. O ile Niemcy i Włochy | 
maskulą na zewnątrz dobrą wolẹ 
o tyle Portugalia nawed na to się 
nle zdobyła I — gdy to piszemy — 
wciąż leazcze iarguje się o liczbę 
kontrolerów angielskich na swym 
terytorium. Portugalia działa nje- 
wątpliwie na rozkaz awych soju- 
szników, by wygrać na czasie ! 
utrudnić porozumienie, a przede 
wszystkim, by upozotować, że 
chodzi jej o rzeczywiście uczciwą 
kontrolę. Ale to, że kontrolowa! 
ją będą wyłącznie Anglicy, budzi 
największą nieufność, Anglla bo- | 
wiem trzyma z Portugalig iaszy 
stowską i broni jej od początku 
wojny hiszpańskiej przed zarzu- 
tam! Interwencji. Anglia zresztą ! 
przyczyniła się da obalenia demo: | 
kracji w Portugall! 1 zwycięstw: | 


faszyzmu. Kto wle, czy zgoda 
Portugalii na kontrolę angiel | 
ską, nie jest wspólną zmo 


wą przesiw Hiszpanii ludowej. Po 
dejrzenie to jes tym więcej uza- | 
kadnione, że — jak donosi ze | 
ski „Oeuvre* — koła rządowe w | 
Angli hardzo sceptycznie zapa- 
trują się na Skuteczność kontrol. 
są one zdania, że latwo będzie wy 
łamywać się z pod niej | wogóle 
nie przywiązują do niej wielkiej 
wagi 

A cóż warta niejnterwencja ber 
kontroli?! 

Niektórzy sądzą, te kontrola 
Jest właściwie zbyteczna, ponie- 
waż państwa faszyniowskie jako- 
by mcterze pragną dotrzymać u- 
chwały londyńskiej. Wskazuje nię 
ma to, ża Niemcy ne mogą ju? 
więcej wynylać wajsk, ponieważ 
opierają się iema kola wojskowe, 
a | wiród ludności dojrzewa co- 
raz to sliniejsza opozycja przeciw 
mordowaniu młodzieży na „mane 
wrach“ hiszpańskich. Fodkreśla 
się, że Włachy również są o kre 
su wysiłku zbrojnego na rzecz ro- 
koszan, a poza tym zarówno Niem 
cy jak Włochy są jakoby prze- 
świadczone, że dotychczasowa po 
moc, udzielona gen. Franco, wy- 
starczy 1 umożliwi mu zwycię- 
stwo. Chodzą też muchy, że mię: 
dzy Niemcami a Włochami po- 
wastały nlesnaski na tle podziału 
lupu“ hiszpańskiego I stąd rezerwa 


Niemiec w dalszym popierana 
gen. Franco. Innl wreszcie zape- 
wniają, że w wyniku rozmów 


Goeringa z Mussolinim Włochy 
miały przejąć na sichie caly trud 
wspomagania rokoszan, oczywl- 
tele wzamian za koncesje Włoch 
za nagrodę stosowną na rzecz 


nie, Kon jednak admówil przyjęcia 
tego daru. Tak wielką była jego 
drażliwość, gdy chodziło o wyna- 
grodzenie zastug z funduszów pu- 
biicznych. Jakże Inny był to typ 
człowieka od tysięcy  karjerowi- 
czów wspólczesnych, wyciągają- 
cych ręce po grosz publiczny z kil 
ku lub kilkunastu żródei, mima że 
żadnymi zasługam| wykazać się 
nie mogą! 

Na ostatnim zjeździe Stowarzy- 
szenia byłych Więźniów Politycz- 
nych niektórzy delegaci, posiada- 
jąc informacje, że kilku byłych o- 
brońców więźniów politycznych 2 
przedwojennego okresu znajduje 
sę w ciężkich warunkach material 


| rychczas 


Niemlec w Europle środkowo-po- 
udniowej, 

lie jesi prawdy w tych twierdze 
niach : domysłach, trudno dociec. 
Co do nas, nie wierzymy w dobro 
wolną reżygnację Niemiec i Włoch 
z tnterwencji w Hiszpanii, nie wie 
rzymy, by bez skutecznej kontrol 
Niemcy 1 Włochy zaniechaty dal- 
szej interwencji 

Umacniają nas w tym przeko- 
naniu takie fakty, jak podniesienie 
do rangi ambasad poselstw „rzą” 
du" gen. Franco w Berlinie | Rzy- 
mie, jak zawarcie układu wzajs- 
mnej pomocy między Niemcam: 8 
gen. Franco, w którym fo ukladzie 
obie strony gwaraniują sobie pa- 
moc wzajemną w razie wojny jæ- 
dnej z nich z państwem „komuni 
stycznym*(!), Franco po zajęcin 
całej Hiszpanii zobowiązuje się 
zerwać z Ligą Narodów, a Hitlef 
oddaje do usługi swego wasaa 
1500 policjantów z pośród swych 
sziafetowców. Takie uklady nie 
dadzą się pogodzić z wolę nieln- 
terwencji. 

Możliwe, że na razle, jako że 
Franco ma jeszcze dosyć ludzi, po 
moc zzewnątrz oglabnie. Ale niech 
by tylko sytuacja Rządu wydatnie 
ślę poprawiła, a _ nieinterwencja 
stanie się znowu interwencją. 

Mmo wszystko uchwala iondyů 
ska ma ie dobrą stronę, że w2ma- 
cenia w apimi świata postawę Fran 
ch l Anglii. Jeżeli Niemcy I Wio- 
chy zlamią uchwałę. Anglia | Fran 
cja będą mogly ostrzej, niż do- 
wysiąpić przeciw cha 
państwom łaszysiowskim | ewen- 
tualnie wycofać Błę z tej nchwały, 
do czego zresztą zobowiązała Blu 
ma nledawno powzięta uchwała 
Rady Naczelnej francuskiej Partli 
Socjalistycznej. 

Ale czy Angila pójdzie z Fran- 
cłą? Przecież dotąd było odwrot- 
nie | Francja we wszystkim szła 
za Anglią. 

Tu tkwi sedno rzeczy. Losy Hi 
szpanił zależą od Angik A An- 
glia zajmuje od początku wojny 
hiszpańskiej stanowisko dwuznAs 
czne, nieszczere, raczej Rządowi 
hlszpańskiemu wrogie, „Oeuvre“ 
Fwlardzi, że angielskie slery rzą- 
dzące są przekonane 0 zwycłę= 
stwie gen. Franca, Jeżeli takle jest 
ich „przekonanie”, to polityka 
Rządu angielskiego będzie sza 
konsekwentnie po linii tego „prze 
konania“ 1 poprzez rozmaite fra- 
zesy | lamańce, mające udobru- 
chać opinię społeczeństwa anglel- 
sklego, Rząd dopomoże gen. Fran 
co do upragnionego celu. 

Demokracja europejska winna 
wyłężyć czujność do najwyższych 
pranie | uczynić wszystko, by 
Rząd angielski nie zdradził Hisz- 
pani Indawej i nie stał się cichym 
sprzymierzeńcem faszyzmu. Na- 
cisk Francji mógłby tu wiele wskó 
rać, byleby ten nacisk w odpowie- 
dniei chwili nasiapił. 

Bez iej czujności uchwała lone 
dyńska może się siać powrozem 
na szyl Rządu hiszpańskiego i rm 
clé odosobniony I zdradzony lud 
hlszpański na pastwę faszyzmu 

(imb.). 


cizny na dywanie, jak do trumny, 
z lichtarzem u wezętowia, w od- 
święlnem ubraniu.. 

Nletylko ngóza była przyczyrą 
saniobćjstwa zacnego adwokata, 
który często bronił ubogich więź- 
niów bezinieresownie, a nawet SIR 
pomagal im materjalnie. Będąc 
człowiekiem pokulenia, wychow de 
nego w kulcie idealów wolności, 
posiępu, równouprawnienia obywa 
telsziego, swobód pohtycznych I 
patrząc w wieku męskim, jak te i- 
deały stopniowo odnoszą tryumf, 
wypierając mroki reakcji i barbas 
rzynstwa, podważając zasady Bb- 
solutyzmu i cządów niekontrolowa 
nej biurokracji, Piotr Kon mie mógł 


nych, zgłosili wniosek, aby ustawę! patrzec na brutalny pochód faszy- 
a zaopatrzeniu bylych więżniów |zmu, zaprzeczającego wszystkim 


rozszerzono również na bylych o- 
brońców. Wniosek ten Zjazd jed- 
nemyżlnie przyjął. Gdyby zanada 
1a weszla w życie, Piotr Kan nie- 
zawodnie od przyjęcia zaopatrze- 
nia nie uchyliłby się, co innego ba- 
wiem korzystać z ustawy, a co In 

nego otrzymywać darowiznę z ła: 
skl. Ale losem byłych obrońców 
nie zatroszczono się. inni, mlodsi, 
dali sobie jakoś radę. Piotr Kon 
hył stary I sterany — wolal odejść, 
ulożywszy się przed przyjęciem tru 


pięknym i szczytnym dążeniom lua 
dzkości, wyszydzającego najszla« 
chetniejsze pierwiasiki duszy iudz 
kiej, nawracającego od człowie- 
czeństwa do pierwotnego barbRa 
rzyństwa. Był już bardzo schoro« 
wany | wyczerpany — nie miał na 
dziei, jak ludzie odeń mła 
doczeka lepszych czasów. O! 
więc dobrowolnie w zaświaty, kt 
powszechnemu żalowl. 


JAN KRZESŁAWSKI 


Na Śląsku Cieszyńskim 


Metalowcy z firmy „G. Schwabe“ w Bielsku 
walczą o uznanie uzgodnionych już warunków umowy 


(Kor. wł.) 


Z dniem 1 grudnia 1936 r. Od-I ci, zastrzegając sobie jednak, %*| Mimo to firma „G. Schwa be“ 
gotów jest taką umowę zawrzeć, | zgodziła się na przeprowadzenie 
z tym, by podstawą Jej były żą- | oddzielnych rokowań u siebie w 


dział w Bielsku Zw. Rob. Przem, * 
Met. w Polsce wypowiedział umo- 
wę zbiorową, zawartą w r. 1935 
z firmą „G. Schwabe” w Bielsku 
(fabryka maszyn), gdyż warunki 
jej nie odpowiadały faktycznej 
sytuacji; płace minimalne, prze- 
widziane w tej umowie, były zbyt 
niskie, przy czym firma systema- 
tycznie obniżała stawki akordowe 
co oczywiście powodowało stałe za 
niepokojenie i awantury w fabry- 
ce. 

Ten groźny stan faktyczny zmu- 
sił nas wo wypowiedzenia tej umo 
wy, przy czym wystosowallśmy 
żądania uregulowania płac minl- 
malnych, t j. taryfowych, pod- 
wyższenia obniżonych stawek 
akordowych itp, proponując fir- 
mie zawarcie umowy na okres Je- 
dnego roku. _ 

W 4 dni po otrzymaniu żądań 
firma zaproponowała Oddziałowi 
Związku ustalenie terminu wspól- 
nych rokowań. 

Tymczasem Zw. Przemysłowców 
w Bielsku - Białej postanowil 
przeszkodzić temu I nie dopuścić 
da zawarcia umowy. Pod płasz- 
czykiem projektu zawarcia umo- 
wy zbiorowej—ramowej dla wszy 
stkich większych firm Bielska-Bia- 
dej, Zw. Przemysłowców zaprapa- 
nował Okręgowemu sekretariatowi 


naszego Związku odbycie wspól-| 


nych konierencyj. Związek nasz 
propozycję przyjął do wiadomoś- 


dania, wystosowane do firmy „O. 
Schwabe“, przy czym 


fabryce, co się łeż stało. Codzien- 


zastrzegł | ne konferencje, od 8 do 11 b. m, 


sobie równocześnie, że ilrma Bre-| doprowadziły do pożądanego re- 


viellier i Urban w Ustroniu, Man- 
hardt, Elektrownia «w Bielsku Itd. 
również do tej umowy zostaną 
wciągnięte (przemysł śrub będzie 
wyeliminowany). 

Taktyka Zw. Przemysłowców 
polegała jednak przede wszystkim 
na tym, by akcję cennikową o pa- 
rę miesięcy przewiec i przy pomo- 
cy wprowadzenia pracy w godz. 
nadliczbowych, wykończyć najpil- 
niejsze zamówienia; by nle dopu- 
ścić do zawarcia umowy z firmą 
„Q. Schwabe”, gdyż płace mo- 
głyby być tam wyższe. 


HOWE FONOPLASTYCZNE 
ODBIORNIKI 


TELEFUNKEN 


na długotarm, spłaty sprzedaja 
„RADIO0.GLOB- 
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w podwórzu tel, 11-29-20, 


DEMONSTRACJE 
NA MIEJSCU I 
U P.P. KLIJENTÓW 


Przyjmujemy Pożyczki Państwowe 


bytanienie instrumentów mozycznyth 


Nowy wynalazek polskiego lutnisty 


Po wieloletnich próbach i ob- 
serwacjach drgających płyt udała 
się Inżynierawi Edwardowi Kolt- 
sce z najróżnorodniejszych mate- 
riałów [wszystkie gatunki drzew, 
tektury ł blach metalowych) skon- 
struować Instrumenty smyczkowe, 
rezonujące łatwo i odznaczające 
się miękkością tonów. Drugą cha: 


to zab  czystezony 
lą do zębów 


swe odkażające 
wiasności sapobiega 
próebsicy zębów 


. |za 


Lei kecu 


A. JEROME. 


| szyn ani specjalnych narzędzi 


rakterystyczną cechą tych instru-| wyżkę, 


mentów jest brak aharmonicznych 
górnych alikwotów 


poszczegól- | sekretarz Zw. Zaw. załodze. 


zultału i obie strony uzgodniły 
wszystkie warunki, wysunięte w 
żądaniach. Zaznaczamy, że roko- 
wania odbywały się w atmosferze 
spokojnej, bezpośrednio i bez ucle 
kanla się do strajku. 

Uzgodniona wysokość płac mi- 
nimalnych, ogólną podwyżkę płac 
godzinowych, oraz podwyżkę sta- 
wek akordowych a 6%. 

Wymienione warunki robotnicy 
przyjęli na odbytym w dniu 11 
b. m. zebraniu warształowym je- 
dnomyślnie do wiadomości i upo- 
ważnili sekr. Zw. 1 delegację do 
podpisania umowy, obowiązującej 
da dnia 31.XII 1037 r. Podpisanie 
umowy miało, za zgodą p. K. 
Schwabego I dyrektora fabryki, 
nastąpć w tym samym dnu o g. 
17.30 w biurze fabryki. Po zebra- 
niu warsztatowym, t. j. o g. 14.15, 
delegacja wraz z sekretarzeni, uda 
ła się do blura dyrektora tabrykl, 
ośwładczając, że ogół robotników 
zaakceptował warunki już uwzglę 
dnione z dyrekcją i że wieczorem 
przyjdą podpisać umowę. 

Delegacja w blurze firmy przy- 
stąpiła do spisywania treści umo- 
wy, a jeszcze przed konferencją 
omówiła z dyrektorem fabryki 
drohne sprawy, specjalnie pozo- 
stawione na koniec konferencji. 

Tymczasem na wstępie konfe- 
rencji p. Schwabe oświadczył, że 
wycofuje zawarią poprzedniego 
dnia umowę œ do pierwszego 
punktu, t. j. płac minimalnych, a 
zgadza się jedynie na ogólna pod- 
t j. 6%. 
Stanowisko to zakomunikował 
w 


nych tonów, 60 uwydatnia się| piątek 12 b. m. odbyło elę zebra: 
szczególnie przy grze  lertissimo, | nle warsztatowe, na którym zgro- 


allegro, akordam| lub w LACAE 
pozycjach. — m 

Ponieważ wszystkie gatunki in. 
strumentów mogą być wyrabiane 
metodą inż. Koliski 


wadzeni uchwalili wystosować do 
rmy pismo, stwierdzające, l2 wwa 
żałą rokowania co do pierwszego 
1 druglego punktu żądań, wysu- 


masowo || niętych imieniem robotników przez 


koszt surowca jest niewielki, cena] Zw. Rob. Przem. Met. w Polsce 
instrumentów zależna Jest jedynie | za ukańczane i że w tym kierunku 


od wykończenia i dodatków, 
przez to w razie skromnego wy- 
kończenia jest przystępna dla osób 
nawet niezamożnych. Cena nawet 
artystycznie wykonanych instru- 
mentów może być również stosun 
kowo niewielka i przystępna dla 
każdego grajka. 

Możeby Ministerjum W. R. i O. 
P zainteresowało się powyższym 
wynalazkiem * w razle uznania go 
pożyteczny, wprowadziło w 
którejś ze szkół rzemieślniczych 
wykłady budowy skrzypiec tektu- 
rowych (traktowanych wyłącznie 
[jako instrumenty szkolne lub na- 


| wet zabawki], co jest tem łatwiej- 
sze do wykonania, iż do budowy 
|takich instrumentów żadnych ma- 
nie 


potrzeba. 


Kobieta i artysta 


Nie mogę powiedzieć, aby ma- 
larz, o którego chodzi, miał jakieś 
znane nazwiska, ale te dia 
nas obojętne, Sława jest często 
fylko dziełem szczęścia, przypad- 
kuj jedno właściwe spojrzenie, 
jeden ruch w myśl dobrze odsad- 
niętego ducha czas — I zos: esz 
sławnym. 


Malarz miał jednak w sobie coś 
z wielkiego człowieka: umiał po 
chtopięcemu nałwnie i pięknie ma 
rzyć. O różnych rzeczach, o swymi 
wielkim dziele, które poruszy a- 
gół, a snach młodości nad uszczę 
$iwieniem świata i ludzi, ale trze 
*%e przyznać, że wszystkie marze- 
ria snuły się jednakże wokół jed- 
nej poslac* — kobiety, «tóra mie- 
sza naprzeciwka. 


Stoją sobie dwa wielkie kosza- 


rowe domy czynszowe ze swymi 
zwykłymi obliczami, podobne jak 
dwaj bracia. Dwa obce światy! 
Ale w tym domu naprzeciw mie-4 


szka samotna kobieta ze smutny- 
mi oczami, szczupią twarzą i spo 
kajnymi szlachetnymi ruchami. W 
drugim „świecie“ znajduje się mto 
dy małarz, który umie jeszcze ma- 
rzyć. 

Codziennie o zmierzchu wraca 
kobieta do domu. Każdego dnia 
stai malarz przy swym oknie i 
ściga oczyma postać jej znikającą 
we wnęce bramy. Zdaje mu się— 
że ją widzi, wchodzącą po scho- 
dach i otwierającą drzwi. Ale wi- 
dzi tylka, że weszla, zdejmuje ka- 
pelnsz zapaliwszy uprzednio świa 
ilo. On stoi w ciemności i ma 
przed sobą cały Jej pokój. 

Potem następuje codzienny ob- 
rządek: młoda blada kobieta 2 
dwiema rysami smutku wokół ust, 
zbliża się: da biurka, blerze do rę- 
ki kolejno kilka fotografii w skro 
mnych ramkach z takim natożeń- 
stwem, jak gdyby to były n. jek 
sze świętości — i w tej chwili ko- 
bieta z tego skromnie umeblowa- ' 


a| została zawarta umowa, ważna | 


skuteczna na_olres ad 11 
31.XI1 1937 r. 
Warto nadmienić, 


do 


że Zw. Prze. 


mysłowców w Bielsku part da 
zerwania tej umowy. 
P. Schwabe  wysłosowa! do 


Związku pismo, twierdząc, że po 
dokładnym skontralowaniu no- 
wych stawek, okazało się, że są 
one fikcją, gdyż oznaczałyby bar- 
dzo wysokie, niemożliwe do znle- 
sienia podwyższenie zaróbków. 
Tvmćczasem w rzeczywistości na 
kanferencji w dn. 10 firma, wyra- 
żajgc zgodę na takie stawki, prze- 
prowadziła już ścisłą kalkułację i 
uznala je za możliwe do przyjęcia. 
Żadne interwencje w tej spra- 
wię nie ponogły. wobec czego wy 


nego pokoju odmienia się: na po- 
ważnej, surowej twarzy ukazuje 
się miękki, tkliwy uśmiech. 

Malarz z za firanki obserwuje 
codziennie tę scenę. Każde drgnie 
nie jej rysów zna na pamięć u a- 
ka artysty rejestruje szczcpóły te- 
go niezwykłego przejścia wyrazu 
twarzy od smutku, powagl i zmę- 
czenia do błogiej szczęśliwości — 
Jak wielką musi być miłość tej 
kobiety, że zwycięża szarość i co 
dzienność życia! 

Przez dwa wleczory w tygod- 
niu pokój jej zalewają ciemności. 
W sobote po abledzie, niosąc ma- 
łą walizeczkę, pospiesznie opusz- 
cza dam z wyrazem szczęścia ne 
twarzy. Kim Jest ł jak wygląda wy 
branilec losu, który unilał wzbu- 
dzić tak wielkie uczucie? 

Malarza opanowała myśl prze- 
śladowcza, że musi zobaczyć jego 
twarz, aby uwolnić kobletę, uwoi- 
nić ia spod działania czaru, który 
naprzemian czyni jej oczy tak wy 
mownie sniu.ae i tęskne luh tak 
pelne szczęścia. Tylko włedy przez 
swą wielką czystą miłość zdoła 
natchnąć szczęściem uduchowioni 
piękną twarz nieznajomej. 


Str. 4 


Praca organizacyjna na Wołyniu 


W Kowlu praca organizacyjna 
rażwija się pomyślnie, głównie 
Gzięki energji towarzyszy z ZZK, 
wśród których znajduje się wie- 
le ideowych i pełnych poświęcenia 
jednostek. Wielu młodych i ruchli- 
wych towarzyszy przyczynia się 
do ożywienia pracy. 

Dnia 9 lutego, a następnie 14-go 
lutego, zespół artystyczny TUR o- 
degrał sztukę „Zbudź się Hiszpa- 
nio!* 14-go lutego odegranie tej 
sztuki połączono z odczytem tow, 
|]. Krzesławskiego o Hiszpanii 
współczesnej. 

W Łucku przedsiawia się praca 
kulturalna o wiele gorzej, z powo- 
du dużej ilości bezrobotnych wśród 
zorganizowanych towarzyszy i re- 
presyj administracji, która do nie- 
dawna nie pozwalała wogóle na u- 


rządzanie odczytów. Dn. 14 Iute- 
go wygłosił przy wypełnionej sali 
odczyt tow. J. Krzesławski na te- 
mat: „Nowe prądy społeczne | kul 
turalne w Europie". 

Cechą charakterystyczną stosun 
ków w Łucku jest dopatrywanie 
się ukrytego „bolszewika”" w każ- 
dym śmialym I samodzielnie my- 
ślącym czlowieku. Władze mają 
dziwne pretensje do organizacyj|c: 
robotniczych zawodowych | kultu- 
ralnych, aby usuwały ze swego 


grona każdą osobę, którą wskaże | P. 


im policja, chociażby bez uzasad- 
nienia, a na podstawie prostego 
podejrzenia (1). Coraz to inny nasz 
towarzysz odsiaduję więzlenie, co 
jednak nie łamiel ch I nle zniechę- 
ca do dalszej pracy. 


Kronika 


lwowska 


Likwidacja strajku pracowników gminnych 


w biurze kablowym 


W biurze kablowym MKE wy- 
buchł w sobotę strajk trzydziestu 
kilku robotników, jako protest 
przeciwko niedotrzymaniu przez 
Magistrat zobowiązań, użgodnio- 
nych w umowie zdlorowej, zawar- 
tej w czasie likwidowania strajku 


w ubiegłym roku. Robotnicy obsa- 
dzili jeden z oddziałów przy ul. 
Czarneckiego | ogłosili strajk gło- 
dowy. Wobec przyrzeczenia Magi- 
straty, że przystąpl do załatwie- 
nia zgłoszonych postulatów, strajk 
został zlikwidowany. 


Z posiedzenia Rady Miejskiej 


Na ostatnim posiedzeniu Rady 
Miejskiej, poświęconym uchwale. 
niu budżetu dodatkowego na rok 
1936/37, w imieniu Klubu Rad. 
nych PPS. zabrał głos tow. Haus- 
ner, omawiając obszernie po- 
krzywdzenie Lwowa w państwo. 
wym planie inwestycyjnym. Wo- 
bec znacznie zmnlejszonych kre- 
dytów na budownictwo mieszka- 
niowz grożą miastu poważne kon- 
sekwencje nieuleczalnego bezro- 
bocla. W dyskusji nad budżetem 
przemawiał także taw. Skalak, 
stwierdzając, że kardynalnym błę- 
dem gospodarki gminnej jest brak 


Miasta. Skutki tej gospodarki są 
niepokojące. Jest to przede wszyst- 
kim nadmierne bezrobocie, niewy- 
starczająca opieka społeczna, a 
następnie niepokój i niezadowole- 
nie pracowników gminnych, któ. 
rzy od szeregu miesięcy napróżna 
domagają się wykonania zawartej 
w maju ub. roku umowy zbioro- 
wej. 

Rada Miejska uchwaliła na tym 
posiedzeniu jednomyślnie rezolu- 
cję, domapającą się od czynników 
młarodajnych uwgziędnienia słu- 
sznych postulatów Lwowa i przy- 
znania mlastu wydatnej pomocy 


właściwego samorządu 1 wszech- |w zwiększonych kredytach budo- 
władza autokratycznego Zarządu ' wlanych. 


Pracownicy szoferscy domagają się 


poprawy swego bytu 


Ostatnio odbyło się zebranie or- 
ganizacyjne szoferów. Przewadni- 
czył na nim tow. Jan Futera. Re- 
ferat o położeniu szoferów wygio- 
sił tow. Zadorożny, omawiając 
sprawę nadmiernych opłat podat- 
kowych i asckuracyjnych i docho- 
dząc do wniosku, że lokomocja 
automobilowa w kraju stanie się 
niebawem fikcją, a zawód szofer- 
ski zawodem nędzarzy. Mówca a- 
péiował do swoich kolegów, ażeby 
podjęli odpowiednie kroki wladz 
państwowych, w celu uzyskania 
bodaj czasowego moratorium na 
opłaty podatkowe. 


Następnie przemawiał sekretarz | Dentysta 


Okr. OKZZ tow. Kusznir, który 
wskazał, że pracownicy, chcąc u- 
zyskać cośkolwiek, muszą dać wy- 


raz siły swojej organizacji. Sama 
rozpacz z powodu obecnego poła- 
żenia niczego nie załatwi, tym 
bardziej że władze i urzędy po- 
datkowe nie mają zrozumienia dla 
sytuacji, przeżywanej przez za- 
wód szoferski. W dyskusji zabie- 
rali głos tow. Hoffman | innl. U- 
chwalono wystosować petycję do 
władz z damaganiem się odpo 
wiednich wig dla zawodu szofer- 


skiego. 


LEKARSKIE OGŁOSZENIA 
tenysz Jakób LESZNO 


przyjmuja 
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Popołudnie o wczesnej włośnie.4 fotografię dziecka, wciąż tego sa- 


Drzewa młodą zielenią budzą 
szczególnie silną w wielkim mie- 
ście tęsknotę za nowym życiem. 
Malarz siedzi w małym parku w 
pobliżu swego domu. 


I młoda kobieta wyszła z zamk- 
niętych murów w ten wiosenny 
zmierzch, Przypadek zrządził, że 
siada nieopodal malarza. Światło 
latarni rozjaśnia jej znużoną po- 
stać. 

Dziś z nią pomówię — wyje 
tęsknota w sercu malarza — dziś 
rozwiąże jej zagadkę! 

Zapada wieczór, przyciemnla- 
jąc delikatną zieleń i biel pączków 
kwiatowych; pojedyńcze glosy 
piaków usiłują nawiązać melodię 
w oddali od zgiełku miasta. 

Kobieta otwiera torebkę 1 po- 
chyla się nad małymi fotografia- 
mi. I znów ów nieziemski uśmiech 
wykwiła na jej ustach, tak dabrze 
mu znany uśmiech. 

Ostry podmuch wiatru brutalnie 
podrywa małe obrazki i rzuca na 
ziemię. Malarz błyskawicznie schy 
la się t ostrożnie zblera rozwiane 

papierki Podnost 1 widzi na nich 


mego, ta śmiejącego się lub powa 
żnego, zagnlewanego i pogodne- 
go, w różnych chwilach dziecięcej 
radości i troski. 

Teraz rozumie wszystko. I te 
dwie bruzdy przy ustach, które 
mówią o twardym losie koblety, I 
źródło nieziemskiego szczęścia. 

Odchodzi wolno w milczeniu — 
gdyż sądzi, że nie ma prawa za- 
kłócić tajemnicy wielkiej mHości 
matki do dzlecka. 

Odchodzi zraniony z wspaniałą 
wizją przed oczami. Okrutny 3a- 
motnością zimowy wieczór | dzie- 
cko. W beztroskim uśmiechu nie- 
świadomości dziecięcej wyciąga 
rączki do kobiety, która się zbli- 
ża. Twarz matki oddaje owa prze 
dziwne przejście od bolesnego zm€ 
czenla aż do najglębszej szczęśli- 
wości. Obraz tazywa się „Leger- 
da". 

Po kilku miesiącach obraz stal 
się rewelacyjnym dziełem sezono- 
wej wystawy. 


Tłum. K. L. 


Kącik radiowy 
| cui a 


OPERETKA ŚWIERZYŃSKIEGO 
Michal świerzyńaki znany jem do- 
brze jako autor milej 
Czar munduru" 


ójdzi 
nych SAW Dziś o godz 19,45 na. 
daje P. R. operetkę tego kompozyto- 
m p.t plodlez w Apeninach '. Tekst 
Aleksandra Fredry. 
ZAGADNIENIE PRZESTĘPCZOŚCI 
DZIECI 
Zagadnienia przestępczości nielat- 
nich ma swe Źródło w zlych wamm- 
kach spolecznych. Żagadnienin prza. 
stępczości nieletnich poświęci radio 
cykl odczytów pu „Źródła prza. 
stępczości dzieci” w opracowania Ja- 
niny Borowiczowej. Pierwary odczyt 
2 tego cyklu p. t. „Zły dom“ nada 
R. dn, 26.11 a godz, 17.00. 
DEBIUT 

MŁODEGO KOMPOZYTORA 
Wszymikich melomanów _ zaintare- 
muje audycja radiowa dn. 2A] o g. 
17.15, poświęcona muzyca kameral. 
nej. W mudycji tej bowiem nałyszą 
radiosłuchacze jako  prawykonanie 
kwartet smyczkowy d-moll mlodega 
kompozytora Franciszka Maklakiewi 
cza, brata znanego kampozytarma Ja- 
na Maklakiewicza, 


Radio warszawskie 


CZWARTEK, 25 timiego 

6.30 Pieśń. 6.39 Gimnastyka. Q:5Q 
Muz z płyt. 7.16 Dzien. por. 7.25 Pa- 
rę informacji. 7.80 Muz. s płyt 8.00 
Aud. dla szkół, 11.30 Poranek muz 
dla młodzieży, 12.00 Hejnał 1208 
Ork. ualonowa pod dyr. 1. Rydara 
(a Łodzi). 12.40 Dzien. połudn. L250 
Przegląd wydawn. roln, 15.00 Wiad 
goapod. 15.15 Koncert rozrywkowy 
(płyty). 16.00 Skrzynka ogólna. 
16.16 Życie kult. stolicy. 16.20 Nad 
albumem znaczków pocztowych. (Au, 
dycja dla dzieci starszych). 1685 
Konc. ork. P. P. pod dyr. A. Dołżyc- 
kiego. 11.00 „Źródło przestępczości 
dzieci”. 17.18 Koncert kameralny: 
Wyk: Kwartet smyczkowy P. B 
17.50 O książce Anny Odarieidówny: 
„Młodzież przedmieścia" — dr. AL 
Hertz, 18.00 Pog. akt. 18.10 Kom. 
Śniegowy. 18.18 Wiad. sport. 18.20 
Orbla mówi, 18.23 Kone reklam. 
18,46 Program. 18.50 Pog. akt 28,00 
Koncert solistów: J. _ Czaplicki 
(śpiew), Zdz. Roemer (skrz.), 19.45 
Nocleg w Al — operetka M. 
Swierzyńskiego — tekst AL Fredry. 
20.80 „Przeszłość i piękno Frzemętu* 
— pog. 20.45 Dzien, wiecz. 20.55 
Pog. akt 21.00 Kompoa, SŁ Nawroc. 
kiego. 21.46 Wileńska ork pod dyr. 
WI. Szczepańskiego í chór „Hago“ 
pod dyr. J. Żabrowakiego. 28.00 Me. 
lodie tan. (płyty). 

PIĄTEK, 26 Intego 

4.30 Pieśń. 6.38 Gimnastyka. 6.50 
Muz. (płyty). 7.15 Dzien. por. 7.25 
Parę informacji. 7,80 Muz. (płyty). 
aoi And, dla makói. 11.20 Aud dla 
dzieci siarszych. 12.00 Hejnał 12.08 
Muzyka polska w inieryretacji ob- 
cych (płyty). 1240 Dzem. połudn, 
12.50 Hodujemy króliki na ukórą. 
15.00 Wiad. goap, 165.15 Koncert Ma- 
lej Ork. P. R. pod dyr. Zdz. Górzyń- 
skiego. 1556 Jak spędzić áwięto. 
16.00 Film, plastyka, architektura. 
16.10 Pog. społ. 16.16 Rozmowa a 
chorymi. 16.80 Muzyka dla dzieci 
(płyty). 17.00 Salazar „ dyktator 
Portugalii — felieton. 17.15 Koncert 
solistów. J. Hemnert — kpiew. B 
Śnieckowski — obój. 17.50 „Eneyklo- 
podia mówiona“. 18,00 Pog. akt. 18.10 
Poradnik sportowy. 18.20 Kone. rekl 
18.45 Program. 18.50 Przegląd prasy 
roln. 19.00 Kłamstwo — fragment 
noweli J. Andrzejewskiego. 19.20 Z 
pieśnią po kraju. 19.45 Rep. £ marszu 
nar. Zułów — Wilno. 20.05 Pag. 
muz, 20.15 Kone. zymf. Wyk: Ork. 
Filharm. Warsa, pod dyr. K. Wilka. 
22.30 Narkotyk — "giń 22.45 Muzy 
ka salonowa — gra Mała Ork P. R. 
pod dyr. Z. Górzyńskiego. 


Ratio krakows iie 


CZWARTEK, 25 lutego 
7.25 Kilka informacji. 7.30 Muz. 
por. (plyty). 12.50 Aud. dla dzieci 
wiejskich. 14.00 Muzyka polska CA 
ty). 16.15 „Orbis mówi. $ 
Koncert reklam. 15.30 Muzyka je 
(płyty). 16.05 „Co o nau mówią”. 
16.15 Wiad. z dnia.. 18.20 Słuch. 
E | E — pg. Christianecna. 18.45 
Program. 
PIATEK, 26 lutego 
1.26 Kilka Informacji. 7.30 Muz. 
poranna (plyty). 1203 Stokowski 
dyrypuje (płyty). 14.00 Lok. wiad 
gospod, 14.05 Koncert eymt. (płyty). 
Koncert 


15.15 Koncert R =Gić 15.80 


Weham (plyty). 
sportowy. 18.20 Reetta] śniewaczy. 


Racio śląskie 


CZWARTEK, 25 Intego 

6.00 Pieśń poranna. @.06 Melodie 
polskie (płyty). 7.25 Muz lndowa 
(płyty). 12.60 „Żak! kraj" pog. 14.00 
Koneert życzeń. 15,15 Mnzyka pol- 
ska (płyty). 156.15 „Orbis mówi”, 
15.18 Koncert reklam. 16.86 Życia 
kult. Śląska, 15.40 Orklestra (płyty). 
18.20 Pog. akt. 18.30 Charlla Kun: 
Wiązanki fortep. (płyty). 18.45 Pro. 
gram. 23.00 Slrrzynka francnaka. 

PIĄTEK, T36 lutego 

4.00 Pieśń. 6.03 Koncert poranny 
(płyty). 7.25 Wlad. bież. 7.80 W tama 
pie marsa (plyty). 1204 Muz. polu 
aka w interpretacji obcych (płyty). 
18.00 Koncert życzeń. 1.15 Mur isk 
ka (płyty). 13.58 Wiad. piełd. 15.15 
Konc. reklam. 15.35 Chwlka społ 
1540 Caruso (płyty). 16.30 Piosenki 
włnskie 1 hiszp. (płyty). 18.16 Porad. 
xnort. 18.20 Jak snędzić święto? 18.25 
Pieśn! wyk. H. Hrabi.Szatkiewiczo- 
wa. 18.45 Program. 18.50 Rola poeeji 
śląskiej w okresie przadpiebiacyta- 


W tiszyanii toczy się wielka bitwa 


Oddziały rządowe 
zyskują na terenie 


MADRYT. (PAT). Agencja Ha- 


vasa donosi: Na ironcie |aramy 
inicjatywę alaku przejęły od 5 
dni wojska rządowe. Żaciekie 


walki toczą się w okolicach la 
Maranosa i Moraia de Tajuna. 


woli na terenie. 

Na froncie madryckim zdobyły 
wojska rządowe we wiorek na ad 
cinku uniwersyteckim utortyliko 
wany dom, położony 22 przytul- 
kiem św. Krystyny. 


Eara rządowe zyskują tam pa 


Faszyści usiłują przejść 


do kontrataku 


MADRYT [PAT.). Rada Obrony 
Madrytu komunikuje, że na szere- 
gu odcinków froniu madryckiega 
oddziały powsiańcze  usiowały 
przeciwstawić się silnemu nacisko- 
wl, wywieranemu od kliko dni 
przez smilę republikańską. Konlr- 
ataki przeciwnika były szczególnie 


raniły, Szkody materialne były 
bardzo nieznaczne. 
Jak przypuszczają, wodnopla- 


towce dokonały przede wszystkim 
Intu wywiadowczega. 


Pożar portu 


WASZYNGTON (PAT.). Port 
Douglas na Alasce zasiał doszczę- 
tnie zniszczony przez pożar. 


Powodzie i śnieżyce 


Nadrenii grozi powódź, TY miastach 


gwałtowne na odcinkach miasta 7aarmowano formacja partyjne i 
umiwerayteckiego, Lainaranosa ina | *chniczne, aby zapobiec większym 


poludme od Tagu. 
dowe adparly 


Wojska rzą- | *zkodom. Żegluga na Renia zontala 
ataki powstańcze | g7aniczona, na innych rzekach już 


we wszystkich punktach. Pozycje, | *aiemażliwiona. Ludnośd awakuują a 


zdobyte w osialnich walkach, zo- 
stały utrzymane I umocnlone. 


Bombardowanie portu w Walencji 


WALENCJA (PAT.. Wodnopla- l 


fowce powstańcze, które nadlecia- 
ły, Jak ię zdaje z Majorki, prze- 


latywały dwukrotnie nad portem 
+w Walencji | zrzuciły kilka bomb, 
| które zatity 3 osoby, a kilkanaście 


Ostatnie depesze I wiadomości na str. 1 I 2-ej 


Smi atali lt 


uwi Rzqdnii Bomi 


Mowa min. D2l9osa 


FARYŻ (PAT.j. Min. Spr. Zagr. 
Delboa wyglosit we wiorek w se- 
nace przemówienie, w kiórym nt. 
in. powiedzial: Francja, pragnąc 
uniknąć wszeikjej hegemunn na 
morzu Śródziemnym, dąży do ogól 
nego układu. jest on jednakze w 
obecnej chwill niemożliwy do zre- 
alizowania z powodu hiszpanskiej 
wojny domowej, którą należała 
przede wszysikun ograniczyć. Ke- 
-ęrkueje walki wykuaczaty poza 
amy półwyspu Iberyjskiego, unie- 
możliwiając zbadanie zagadnień 
śródziemnomorskich w atmosierze, 
jaka powstala, Rząu Irancuski przy 
chylnie odnińsł się do życzenia 
Londynn i Rzymu, by nie dudawać 
nowych trudności do trudności juz 
istniejących. Ukiad angielska-wio- 
ski, którego celem bylo odpręzenie 
na murzu Śr:dziemnym, nie mójt 
2 tego powodu spoikać się z 28- 
strzeżeniami ze sirony Francji. 
Myśl uregulowania bez Francji 
spraw, w których jest ona bezpu- 
średnio zainteresowana byłaby ab 
aurdem, 


Min. Delbos przypomniał nasięp 
nie przebieg akcji Francj! w spra- 
wie nieinterwencji Minister jesi 
zadowolony z zakańczenia toko- 
wań londyńskich | ma nadzieję, 
2e nieinierwencja ałanie się lak- 
tem z dn. © marca. Jest to rezultat 
— powiedzial minister — być mo- 
Że późny, ale ca staloby się, gdy“ 
byśmy stracili zlmną krew? W, 


sprawie ochotników minister po- 
wiedział: Zukaż wyjazdu ocholni- 
ków należy rozumiec w ten apo- 
sób, IŻ ochotnicy tancuścy, znaj* 
dujący się w Hiszpami będą re- 
patriowani, jednakże pod warur 
| kiem, iż wszystkie inne Kraje uczy 


nlą to samo. Pragniemy, hy media ! 


cja zakończyła konflikt. Zreszią, je 
żeli Inne mocarstwa przesianą 
dmuchać na ogień w Hiszpani. 


miejsa miżej npolozonych. 

W Berlinie panuja zamieć śyleżnn, 
która spowodowała szereg wypad- 
ków. Na peryferiach rozbił się me 
mochód, w którym jechała 6-u uczest 
ników wystawy samochodowej. Duna 
czoby zostały nabita, 


Str. 


Rekonstrukcja gabinetu Wiadomości 


BUKARESZT (PAT.]. Po nara- 
dach, jakie toczyły się w osiatnich 
dniach w łonie partii liberalnej, 
dokonana zasłała wg wtorek rekon 
strukcja gabinetu. Premier Yata- 
rescy zrezygnował z leki ministra 
uzbrojenia ! objął tekę Spraw We 
wnętrznych, powolując na podse- 
kretarzy stanu tego ministerium 
gen. Qabriela Marinescu, dotych= 
czasowego prefekta policji buka- 
reszteńzkiej oraz p. Barca. Mini- 
ster Rolnictwa Sassu objął tekę 
Sprawiedliwości, zachowując tym- 
czasowe kierownictwa ministenum 
Rolnictwa. Podsekretarz stany w 
min. Spraw Wewn. Bentolu objął 
podsekretariat stanu w minister- 


stwie Sprawie, Podsekr. stanu w 
min, uzbrojenia Bejan został pod- 
sekretarzem stanu w Prez. Rady 
Ministrów. Ministerium uzbrojenia 
została połączone z ministerium 0- 
brony narodowej, na czele które- 
go pozostaje nadel gen. Pawel An- 
gelescu. Dodsekretarzem sianu w 
tym ministerium mianowany zosiał 
gen. Glate. B. minisier Spraw We- 
wnẹęirznych Juca I b, minister Spra 
wiedliwości Dzuvara mianowani 
zostali ministrami bez teki. 

Q godz. 16.30 paremier Tatare- 
seu przedstawił kolegom nowych 
podsekretarzy stanu, którzy złoży- 
ll przysięgę. 


Oświadczenie premiera Tatarescu 


BUKARESZT. (PAT). Po przed 
stawieniu królowi nowych minl- 
strów, premier Tatarescu uczynił 
oświadczenie wobec przedstawi- 
cieli prasy, wyjaśniając, 12 objął 
klerownictwa Ministerium Spraw 


Niemieckie fochy 


GENEWA. (FAT). Stosownie 
do postanowień Rady Lig! Naro- 
dów z dn. 24 stycznia b. f, se- 
krelarz generalny Ligi zwrócił się 
do Rządu niemieckiego oraz da in- 
nych rząduw państw, nie będą- 
cych czlonkami Ligi Narodów z 
zaproszeniem do wzięcia udziału 


w komisji mającej zająć się zba-| 


sprawy mogą się ułożyć, Ulam, iż, 


droga zostanie otwarta do ostate- 


cznego pokoju. Nigdy solidarność| 


nasza z Anglią me była bardziej 
dcistą. Jesi ona najlepszą gwaran- 


cją pokoju w Europie. Wspolność| 
nieaiow, jaką nas zbliża do Stanów | 


IZjedn. Í ich prezydenia jeat rów- 
nież istotną gwarancją pokoju. 


nister oświadczył: Nasz sujusz z 
Polską zachowuje całą śwują moc. 

Odpowiadając jednemu Z sena- 
torów, który twierdził, iż układ s 
na morzu Śródziemnym nie jest ko 
rzysiny dla Francji, minister powie 
dział: Gdyby równowaga na mo- 
rzu Śródziemnym byla zaklneona 
na jaklś czas, zostalaby bardzo 
szybko przywrócona przez powola 
nle eskadt oceanicznych. Zresztą 
marynarka rozwinie się bardzo pa 
ważnie, dzięki wykonaniu progra- 
mu rozbudowy marynarki. 

Senat uchwalił wniosek wyraża 
lący zaulanie Rządowi. 


Po wizycie Neuratha w Wiedniu 


WIEDEŃ (PAT.. We wtorek 
Jana min, von Neurath udal się do 
urzędu kancierskiezo, gdzie odby- 
ły mę dalsze ruziliuwy z kancle- 
rzem Śchuschniggiem I ministrem 
Schmidtem. 

O godz. 23-ej min. Neurath 
wraz z małżonką | otoczeniem o- 
puścił Wiedeń. 

W związku z prowadzonymi roz 
mowamt został wydany nasiępu(ą- 
cy komunikat urzędowy: 

Min. Neurath w odpowiedz! na 
cdwiedziny podsekrelarza atanu 
dr. Schmidta w Bedlinie złożył re- 
wizytę Rządowi auatriackienu 23 
b. m. Podczas 2-dniowego pobytu 
min. Neuratha w Wiedniu miał on 
t„osoDnofć omówienia w ione 
przyjaznym wraz z kanclerzem 
Schuschniggiem wszystkich apraw 
interesujących oba pańsiwa. Nuz- 
mawy te dotyczyly przede wazyst- 
kim wzajemnych alosunków, 
Stwierdzono z zadowoleniem, że 
ugoda z II hpca stale się podsta- 
wą do przywrócenia pelnego zau- 
fania i przyjacielskich stosunków. 
W związku z zawarciem uniowy 
gospodarczej wyrażono nadzieję, 
że spowoduje ona wzmożenie wy- 
miany towarów | stworzenie ru- 
chu turystycznego. Ponaaia prze- 
prowadzono rozmowy na temal ak 
tualnych problemów europejskich, 
a szczególnia spraw środkowa 


europejskich przy czym została 
stwierdzona calkowita zgodność 
wysilków obu panstw w dziedzinie 
polityki zagranicznej, niających na 
celu utrzymanie i zapewnienie po- 
wszęchnega pokoju. 


W związku z dość lakanicznym 
tekstem komunikatu urzędowego, 
w kołach dohrze poinformowanych 
twierdzą, powalując się na ostatni 
ustęp komunikatu, że niewątpil- 
wie drażliwą sprawa restauracji 
byla również jednym z tematów 
rozmów. W mlarodajnych kołach 
niemieckich dają do zrozumienia, 
Że w kwestii te] min. Neurath mial 
rzekomo zachować maksimum u- 
mlaru, ograniczając się Jedynie do 
slormutłowania niemleckiego punk- 
tu widzenia, aby uniknąć wszelkich 
pozorów mieszania się do spraw, 
klńre Strana austriacka pragnie 
traktować jako czysto wewnętrz- 
a 


a 


W. Brytznia nia iiczy się 
1 Włochami 


LONDYN. (PAT). Poselatwa 


ubisyńskie potwierdza wiadomość 
że Haile Selassie został zaproszo- 
ny do wzięcia udziału w uroczy- 
siościach koronacyjnych. 


Mówiąc o sojuszach Francji ml- , 


daniam zagadnienia surowców. 
Komisja ta ma się zebrać dn. 8 
marca. 

Kząd niemiecki zawiadomił w 
odpowiedzi sekretarza generalne- 
go Ligi Narodów, że nie ma za: 
naru wysłać swego przedstawi: 
ueta do wymienionej komisii 


Po zamachu w stolicy Abisynli 


PARYŻ (PAT.). Agencja Hava- 
sa donosi z Rzynu, że władze spra 
wiedliwości wojskowej prowadzą 
energiczne śledztwo w sprawie 2a 
machu bombowego w Addis Abe- 
ba. Obecnie już nie ulega wąipli- 
wości, że zbradniczy akt był dzie- 
iem niewielkie] adosobnionej gru- 
py krajowców, Walki, jakie się od 
były w okollczch wielkich jezlor w 
dmach 17, 18 I 20 lutego, w czasie 
których dedżak Gabre Mariam <a- 
stał zabłty, a 4-ch przywódców 
buntowniczych szczepów dostało 
się do niewoli, pomimo pewne] 
zbieżności dat, nie mają żadnego 
związku z zamachem w Addls A- 
mem, gdyż rejon, gdzie odbyty się 
te starcia, nie był jeszcze podbity, 
a cała akcja podjęta byla w dąże- 


Henryk Czarnecki, dzierżawca po- 
sesji przy wl, Relwedarskiej 22 w 
Warszawie, ma której snajdujs mię 
zaklad éw. Heleny, podawał sią za 
właściciela wapomnianauj nierucho- 
mości, 

Na tej zasadzie otrzymał od 3 do- 
żywotniczek wplaty, wahające wię cd 
$ do 6 tys, zł, Od przyjmowanych do 
zakladu pracowników poblarał "an- 
cję m. tnnemi od dozorcy Edwards 
(izy 8.500 zl., od ogrodnika Felikaa 
Gotkowakiego — 2.200 zł, od woźne- 
ga Stanislawa Jakura 3.500 zł, 

Przez kilka lat dzierżawca brał pie 
niądze, nie troszcząc aig a dotrzyma- 
nie zobowiązań, aż wreszcia bomba 


niu do zakończenia militacnej oku- 
pacji kraju. Rezultaty walki, sto- 
czonej w okolicach wielkich jezior 
muszą być uważane za nader do- 
niosłe, gdyż w nasiępstwłe ich zo- 


Wewnętrznych, aby osobiście 
przyczynić się da dzieła konsoll 
dacji administracyjnej kraju. Pre- 
mier zapewnił, iż będzie przede 
wszystkim dążył do zagwaranto- 
wania poszanowaliia autorytetu 1 
tryumtu prawa. 

M. In. premier Tatarescu powie 
dział: W kraju panuje spokój i 
porządek. Ludność korzysta z 
pierwszych nasiępstw budzącego 
się dobrobytu we wszystkich dzie 
dzinach życia gospodarczego. Nie 
pozwolę nigdy na to, by spokoj 
ten I purządek. mogły być zagraża 
ne przez nieliczne ośrodki, wywa- 
łujące zamieszki, kierowane przez 
ludzi nieodpowiedzialnych. Nie du 
puszczę do tego, by dobra repu 
iacja kraju mogła być zachwiana 
przez nieliczną grupę agitatorów, 
nie mającą nic wspolnego z duszą 
t potrzebami mas. Winni będą ka- 
rani z całą surowością prawa. Be- 
dą stosowane bezwzględne sank- 
cje. Wszelkie akty nielegalne, po- 


pełnione przeciwko komukolwiek, j 


będa ścigane. Wszyscy będą mu- 
siell wykazać poszanowanie pro- 
wa, Oto są zasady, którymi będę 


stał wyeliminowany jeden z naj- | kierował się w zarządzie krajem i 
grożniejszych przeciwników kulo- |obronie porządku Jestem zdecy- 


nizacji włoskiej. 


Min'strowie. odcięci od Świata 


PARYŻ (PAT.). Minister Lotnie- 1,850 mtr. Min, Lagrange, który | — A -K 


dowany stosować je z calą bez- 
względnością. 


| seserero przy'asiela I oddanegm nam 


jel 
| umar? na 


Sportowe 


Po zgonie Huga Melsta 


Młode pokolenie sportowe w Pol- 
Bee malo wia o Miełslu. Starry, przed 
wojenni dzialacze piłkaracy dohrze pa 
rmmiętajs tę postać, Na terenie zagra- 
nicznym była to niezwykle popular- 
na osobistość, Formalnia był om ka- 
pitanem i sakretenem austriackiego 
awięzku piłkarskiego. W rzeczywi 
stoc: był dyktarorem piłkarstwa at- 


i. Niealychane zaufanie, -uto- 
rytet jakimi się teszył nie tylko we 
własnym kralu, zla również na tere- 
nie zagranicznym, czyniły 1 niego 
międzynarodowego speca pilkarskie- 
go, Ustatnio dano temu niezbity do- 
wód: spór pemiędry maiąrkiem omas- 
skim a beleijskim powierzma Ima 
do rozstrzygnięcia. Wiadomo, chodzi- 
lo o pracza belcijskiego Braina, któ- 
ry uciekł e Pragi do swego rodzime- 
ga kraja. Als Meisl odznaczał się nia 
tylko wybitnymi zdolnościami organı 
iacyjnymi, był on niesrównanym fa 
choweam piłkarskim, Jemu to Austria 
miała do rawdzięczenia utworzenie 
tak, zw. „Wunderteamu" któresn 
wysoki poziom gry imponował cale- 
mu świata. | kiAry aahłvmzł wielką 
nawą w ojczyźnie piłkarstwa: An- 
giii. Pamiętamy jak me prasa respi- 
rewała nad wznaniałą gra wiedeńczy 
ków. Lwią zastume w zeatawienin te- 
go składa posiada! Hugo Meisi, Rra 
kowiania parnistaln Mafzln n czamów, 
gdy inko mędzłe biłkarski prowadził 
nrzed wolna zawody nółkarskie naf- 
lepszej wówczan drużynie malopol- 
skiej „Cracovii*. Stąd tet datowala 
sie jegn wielka nrzyjaćń | symnamia 
fla polskiego pilkarstwa, Pa rowpad- 
niecju się Austri| į po powstaniu Pol 
aki, Melel zacieśni] stomunki 3 Połaką. 
Utrzymywał bliskie stomanikd s dr. 
Cetnarnwskim, oraz » ini. Rosen- 
stokiem Za jea te pośrednictwem 
nrzvieśdłały do Krakowa drużyny 
anstriackie. szczegolnie wiedeńskie, 
| też donrowadził wyjazd Cracovii 
poderan walny fnrcze do Wiednia, 
„on bv? iniejatorem miedzypeństwo- 
sA rawodów nilkarekich z Połaką. 
Przez dłuższy cza msywał da prawy 
|pnlskiej sportowej w  Krukowie. 
łagezezhinie do niewvchatatemo iut 
/Fygodnika Sportowego". Udzielał 
widiy | 1 4 tasme ree | we 
Hmm tenema! wą Ward wom 
| polskim, a snecjatna rymnatle darzy" 
piłkarstwa krakowskie. 

W Krakowie bowiem posiadał liez- 
wy pozyjewii maior Ha tere. 
|m PIPA, särrresi Arneis rolę 
| Rówmież | tam ormari! sie nrrychvl 
i nle do mraw palstdeh. Toteż śmiało 
imona powiedzieć, że straciliśmy 


| osławieka, |. ciekawe an snortowięc. 
daleellwości percowe i fo w 
| wieku stosunkowo młodym. Ostatnia 
| konferowałem z nim w maju oble- 
| dem . 

— Vem | Eite 


twa pp. Cot oras minister sportów 1, właśnie odbywa? podróż Inspakcyjną | Rndapewt, Chodrito o mecz: Wiedeń 
rozrywek p. Lagrange sostali zablo-. po zniejacowościach kuracyjnych w | 
kowani przez lawinę śnieżną w malej| Alpach francuskich, udaj się dnia zz: 9 % minły dojść do skutku. 


włorca alpejskiej Val 


d'lsere w, b. m. do skał miejscowości kura-| 


— Kraków, W blełacym reku rawn 


tara a cał mk: 
*hołd dla jego prawego charakteru ` 


depart. Haute Sovole, na wysokcści | cyjnej Plgnen droga na Val d'lsćre_ niskłąmanej aymontii a jaką zawsze 
T o |do Albertville. Do min. Langrange odnosił się do piłzarstwa nolsklego. 


Oszukańcza afera z kaucjami 


pękła. Właściciel pozeaji, który przez 
dłużary czna nie otrzymywał czynszu 
Jzierławnego, uzyskał nakaz eksmi- 
sji dzierżawcy wras ze wszystkimi 
łokatorami I dożywoniezkami zakia- 
du. 

W læbe poszkodowanych są | m- 
nalfaheci, którzy podpisywali umowy, 
nie wiedząc o tym, źe wpłacone kan- 
cje figurują w aktach nmowy, jaki 
pożyczki. Pośrednikami w tej nferze 
byli: Filip Wysocki (Gęsin 48) i Kaa 
wary Kucharski (Madalińskiego 04), 
którzy od każdej tranzakcji pohłeraii 
prowizję w wysokości 100 — 200 zl. 
Dochodzenie w tej aprawie prowadzi 
policja 20-go komisariatu. 


1 Mipdzynarodowega Ronkursa Chopinowskiego 


W 3-im dnia konkursu gral nastę- 
pujący pianiści. Maija Korkeakoski- 
Haupt (Finlandia), Efraim Zels 
man (Rumunia) I Edith Axenfeid 
(Niemcy) przed południem oraz thia 
ko Hura (Japonia), Halina Kalma- 
nowicz (Polaka) | Gyorgy, Pazman 
tWęgry) po południu, przed ium- 
nle zebraną publicznością. 

Dzisiejsze audycje odbędą się tyl- 


ko pe południu | Tozpoczią się pm- 
ktuminia o goda. 14.30, Przewidziane 
ag cztery występy: !rena Joe) (Pa- 
lestyna), Gyorgy Farago (Węgry), 
Bronisława Rosenbaum (Warszawa) 
1 ewentualnie Marcello Hrovatjn 
(Wlochy), 

Zainteresowanie konkursem wzra- 
sta x każdym dniem. 


Za zbiórkę 


W dniu 19 lutego r. b. Sąd Okrę |nie dobrowolnych składek ód ezton 


gowy w Grodnie, skazał przewod 
niczącezo Rady Klasawych Związ 
ków 
tow. Stanisława Roszkowskiego, 
na grzywnę 100 zlotych i koszia 
sądowe, z zamianą w razie nieścią 
galności na 20 dni aresztu, Kara 
ta, została wymierzona za zbiera- 


ków związków zawodowych %8; 


rzecz rodzin poległych robotników 


Zawodowych w Grodnie, |w Hiszpanii. 


.. 
. 

Zwracamy uwagę, że zbłórka 
przeprowadzona była na listę w 
lokalach zamkniętych, — wśród 
członków związków! 


| dzin 


dołączył się min. Cot oraz 10 paria | 


mentarzyztów z danego okręgu. W 


połowie drogi olbrzymie zwały knte- | 


gn, jakie stoczyły wię 1 gór, zabłoko- 
waly zupełnia 
całą wycieczką od ńwiata. Lawina 
śnleżna przaszla tuż obok sanek, któ- 
rymi jechali ministrowie, tak, że pra 
wła cudem uniknęli oni śmierci, 

Na miejsoe ndal się batalion strzel 
ców alpejskich x najbliższego pami. 
zona oras spejle miksy ratow: 
nieze celem actyszczenia drogi | unol 
nienia ministrów, 


Komunikat 


Wnoszenie podań o leczenie 

kolonijne I uzdrowiskowe 
Ubezpieczalnia Społeczna * 
Pisa ziwisćwnia ubezpiecza- 
nych, że zamierza w bieżącym ro- 
ku wyslać na kolonie letnie około 


360 dzleci. Plerwszeństwo będą 
mlały dzieci, przebywające «= 
złych warunkach / mieszkanło- 


wych, żle odżywiane oraz rekan- 
walescenci po ciężkich charobach. 

Dzleci, wyjeżdżające na kolonie, 
będą przed wyjazdem poddawane 
€rzeczeniu komisji lekarskiej, otar 
szczepieniu ochronnemu stosownie 
do zarządzeń władz nadzorczych 
1 sanitarnych. 


Podania o wysłante dziecka na | zj 2 


kalonię należy wnosić w terminie 
da dnia 1 maja 1937 r. do Centrali 
w Bielsku, Oddziału w Cieszynie 
lub Ekspozytury w Czechawicach. 
Podania, wniesione po terminie, 
nie będą uwzględniane, 

Podania a leczenie w Uzdrowl- 
aku dla Kobiet w Jaworzu oraz o 
leczenie klimatyczno = uzdrowis- 
kowe dla członków I członków ro: 
ubezpieczonych w Ustroniu 
należy również wnosić do dnia I 
maja 1937 r. 

Padania o leczenie sanatoryjne 
w innych zakladach leczniczych 
wnosić można przez cały rok. 


przejszd, odcinając! 


M. STATTER 


2 dn'a 


ZMODYFIKOWANY ZAKAZ 


Wydany przed tygodniem przes 
kemendanta garnizanu  krakowskie- 
ga zakaz dla wojskowych, brania u- 
działu w zawodach | treningach, 20- 
atat zmodyfikowany w ten sposób, 
ite dotyczyć on hędzis jedyna woj- 
jskowych zawodowych arnz tych, kto 
+4 Sipote nie yl członkami 
klubów cywilnych. Starych całanków 
(klubów cywilnych, zakaz ten nin nba 
“gje. 


BILANS POLSKICH BOKSERÓW 


Pol bckserzy, jak wiadomo, ro- 
! CH dotychezas A spotkań « 
ufny, Te wwezrywióm bal rak 
Telko raz udało się naszym przeciw: 
nikom wywalczyć temin (w r. 1930 
w Wiedniu) W pozostałych meczach 
wyzrywaliśmy derydowanie. Nie- 
dzielny mecz w Lodzi, zakonczong 
|eycięstwerm Polaków w  słoranka 
15 : 1 świadczy wymowrie o nawzej 
ogromnej przewadza nad bokserami 
austriackimi. Ogólny stosunek munk- 
tów wynosi 65 : 81 na naszą ko- 
rzyść. 

Ogzólem polska reprezentacja bak- 
serska rozegrała dotychczas 80 epot- 
kañ miedzypaństwowych, wygrywa- 
ląc 19, remisując A i przegrywając 
11. Ogólny stowunek punt+śv" wyne- 
4T : 298 na naszą korzyść. 


Wzrejarstwa 
< 


ZAWUDY NALCIARSKIE 
MŁODZIEŻY WIEJSKIEJ 


W Koécialiaku odbyły się propa. 
gandowe zawody pareis dla 
miejscowej młodzieży wiejskiej w 
wieku 8 — 16 lat. Program obejmo- 
wal biegl na 2.3 i E kim. dla chtor= 
ców, zależne od wieku, oraz na 1 
kim, dla dzlewcząt. Ponadto odbyły 
mę zkok| na nowozbudowanej skoet- 
m w Kościelisku, 

Startowalo ogółem 84 zawodników, 
w tym 21 dziewcząt. Pierwsza miej- 
sra w skokach urynkał Stopka, wyni 
kem 28 m. 


Str. 


KRONIKA KRAKOWSKA 


Towarzysze i towarzyszki, 
mieszkańcy Podgórza! 


Uchwała niedzielnej Akademii P.P. S. 


Na Akademii w niedzielę uchwalono następującą rezolucję: 

„Zebrani na uroczystej Akademii w Krakowie, zwołanej przez 
Polską Partię Socjalistyczną w 40-tą rocznicę 1-go wyboru Ignace- 
go Daszyńskiego posłem do parlamentu austriackiego, w rocznicę 
walk ludu o prawa obywatelskie, ośwładczają, że trwają niezłom- 
nie w swej wierności dla sztandarów Polskiej Partii Socjalistycz- 
nej, jako wypróbowane] przewodniczki proletariatu polskiego w 
walce o niepodleglość Polski, a wolność i prawa ludowe, a Rząd ro- 
boiniczo - chłopski i Socjalizm. 

Zgromadzeni witają uchwały XXIV Kongresu P, P. S. w Radomiu 
i widzą w nich podstawę do skupienia wszystkich all ludu pracują- 
cego w walce o oparcie Polski na podstawach wolności i swobód 
ludowych oraz sprawiedliwości społecznej, która jedynie może za- 
gwarantować rzeczywistą zdolność Polski do odparcia najazdu ze- 


wnętrznego i do obrony niepodległości. 

Zgromadzeni domagają się rozwiązania obecnego Sejmu i Sena- 
tu, oraz bezzwłocznego przeprowadzenia nowych wybarów na pod- 
stawie 5-cio przytniotnikowego prawa głosowania. 

Zgromadzeni wyrażają gotowość do walki o równe, powszechne, 
bezpośrednie tajne i proporcjonalne wybory na każde wezwanie 


Polskiej Partii Socjalistycznej. 


Zgromadzeni pozdrawiają, bohatersko walczący lud Hiszpanii, i 
wyrażają wiarę, że w Hiszpanii zatryumfują siły Republiki, wolności 


: postępu. 
Niech żyje Socjalizm! 


Niech żyje Rząd robotnicza - chlopski! 
Niech żyje”Polska Partia Socjalistyczna! 
Niech żyje niepodległa Polska Socjalistyczna Republika Ludowa!“ 


Zawiadomienia 


M sobotę, dnia 6 marca 1937, o 
godzinie 11.30 w nocy w lakierni 
tramwajowej odbędzie się 
XVIII Walne Zgromadzenie Zwią- 
zku Pracow. Kom. i Inst. Użytecz- 
ności Publicznej, Oddział Il Tram 

waje w Krakowie 
z nasiępującym porządkiem dzien 
nym. 

1) Odczytanie protokółu z osta- 
tnicgo Walnego Zgromadzenia, 2) 
Sprawozdanie a) Zarządu, b) Ka 
sowe, c) Komisji Rewizyjnej i wnio 
sek udzielenia absolutorium, 3) 
Wybór Zarządu, Komisji Rewizyj- 
nej i Sadu Koleżeńskiego i 4) Wnia 
ski. 

W razie braku kompletu, odbę- 
dzie się w tym samym dniu i miej 
seu drugie Walne Zgromadzenie o 
godzinie 12 w nocy, z tym samym 
porządkiem dziennym, bez wzglę- 
du na ileść obecnych, a zapadle u- 
chwały na tymże będą prawamo- 
cene, 

Zarząd Oddziału II. 


W sobotę, dnia'6 marca 1937 r. 
o godzinie |-szej w nocy w lakie- 
rni tramwajowej odbędzie się 
IX Walne Zgromadzenie Towarzy 
stwa Domu Tramwajarzy w Kra- 
kowie 


2 następującym porządkiem dzien 
nym: 

1) Odczytanie protokółu z osła 
tniega Walnego Zgromadzenia, 2) 
Sprawozdania a) Wydziału b) Ko 
misji Kulturalno - Oświatowej c) 
Kasowe, 3) Sprawozdanie Komisji 
kontrolującej i wniosek na udzie- 
lenie absolutorium, 4) Wybór Wy 
działu zastępców i Komisji kontra 
lującej, 5) Wnioski. 

W razie braku kompletu odbę- 
dzie się a pól godziny później dru 
gie Walne Zgromadzenie bez 
względu na ilość obecnych, a uch- 
waly ząpadlg będa prawomocne. 


Wydzial Towarzystwa. 


Pokrzywdzenie Krakowa ipow.krakowskiego 


przy rczdziiie kredytów 


Jak się dowiadujemy, przy roz- 
dziale kredytów 
bezrobotnych z Funduszu Pracy 
boleśnie pokrzywdzono Kraków, a 
w szczególności powiat krakow- 
Ski. 

Kraków otrzymał zaledwie 800 
tys. co jest sumą niewystarczają 
cą na pokrycie potrzeb, a powiat 
krakowski... 25 tys. zł. No, to już 
są prawdziwe kpiny. Cóż za te 
pieniądze można zrobić? Kwota 
1a wystarczy zaledwie na przepra- 
cowanie jednego dnia. Trzeba 
zaznaczyć, że powiat krakowski 
w dużym odsetku zamieszkuje lud- 
ność robolnicza, najciężej dotknię- 
ta klęską bezrobocia. Cóż poczną 
ci biedacy? W mieście nie dosta- 


ną pracy, przyjdzie im chyba | 


mrzeć z głodu. 


z Funduszu Pracy. 


W związku z tym urodził 


się 


na zatrudnienie | podobno w czyjejś głowie pomys! 


przeniesienia bezrobotnych na kre- 
sy wschodnie i zatrudnienia ich 
przy inwestycjach kresowych. Mia- 
loby się więc zorganizować wę 
drówkę ludów! Twórcy czy też 
twórca tego „genialnego“ planu 
uzasadniają go tym, że na Kre- 
sach jest życie tańsze i będzie mo- 
żna płacić robotnikowi po zlotów. 
ce dziennie. No, a co będzie z ro 
dzinami? Z czego będą żyty? 
Widocznie ten „genialny“ ekono. 
mista nie interesuje się tym pro- 
blemem. Zdaje się nam, że z te- 
go planu nie nie będzie. Bezrobot- 
ni nie pójdą na te kombinacje. 
lch glos powinien w tych spra. 
wach decydować, 


Zmiany w umowie zbiorowej 
pracowników rolnych województwa krakowskieca 


Dnia 16 lutego b. r., odbyło się 
w Inspektoracie Pracy w Krako- 
wie posiedzenie Nadzwyczajnej Ko 
misji Rozjemiczej, powołanej przez 
Ministra Opieki Społecznej, celem 
ustalenia na rok gospodarczy 
1937—38 warunków pracy i płacy 
dla pracowników rolnych. 

Z uwagi na pogarszające się 
z dma na dzień położenie pracow- 
ników rolnych, Komisja postano- 
wiła w wielu punkiach zmienić wa 
runki wynagrodzenia ordynarių- 
szy, oraz pracownie stajennych na 
ich korzyść, tak że np. pobory go- 
tówkowe zostaly podwyższone ry- 
czałłowo we wszystkich grupach 
powiatów o 10 zł., rocznie; pod- 
wyższono wynagrodzenie w natu- 
rze w ziemniakach o 5 g rocznie, 
oraz ustalono ekwiwalent za zie- 
mię na 30 g. ziemniaków rocznie, 
nadto wprowadzono w mieszka- 
hiach, gdzie niema podłóg, pod- 
wyżkę a 3 q. węgla rocznie. 


Dalej ustawiono przepis, że przy 
parcelacji rządowej, jeżeli robot- 
nik nabędzie ziemię ze zbiorami, 
umowa najmu*inoże być rozwią- 
zana za trzymiesięcznym wypo- 
wiedzeniem, jednak po wejściu ro- 
botnika na działkę. 

Ponadto Orzeczenie Najwyższej 
Komisji Rozjemczej objęła rów- 
nież robotników sezonowych i 
dniówkowych, a więc kategorie 
pracowników, dotychczas umowa- 
mi, względnie orzeczeniami — nie 
objęte. 

Ponieważ do tej pory robotnicy 
byli zdani na wyzysk obszar- 
ników, którzy, wykorzystując obe- 
cne ciężkie położenie klasy pracu- 
jacej, płacili im takie wynagradze- 
nie, jakie sami chcieli, Komisja u- 
znała za wskazane ustalić urzędo- 
wo warunki płacy również i dla 
tych, najbardziej krzywdzonych 
pracowników rolnych. 


Redaktor odpowiedzialny: LUDWIK WINTEROK. 


W niedzielę dnia 28 b. m. o g. 
10-ej przed pał. odbędzie się w sa. 
li Domu Tramwajarzy w podwó- 
rzu, Plac Serkowskiego 7, Zgroma. 
dzenie publiczne z porządkiem 
dziennym: 


1) Sytuacja polit. i gospodarcza. 
2] Sprawozdanie z rady miejskiej 
Siawcie się licznie! 
Komitet P. P. S. 
Dzielnicy Podgórze. 


Wyrok w sprawie o zajścia marcowe 


Od 2dni toczyla się w Sądzie 
Okręgowym karnym przed ławą 
przysięgłych rozprawa przeciw Ro- 
zenstrauchowi, Majowi, Wyrodko- 
wi, Susułowi. 

Wszyscy oni zostali oskarżeni 0 
komunizm w związku z wypadka- 
mi marcowymi. 


Oskarżał prok. Szypuła. Wczo- 
raj o g. 6.30 rano zapadł wyrak, 
mocą którego zostali skazani: Ro- 
zenstrauch i Maj po 3 lata, Wyro- 
dek 2 lata, Susuł 1% roku, z za- 
wieszeniem na lat 5. 

Bronili: dr. Aleksandrowicz, dr. 
Pros, dr. Pajdak. 


lle zapłaci gm. Krakowa Tow. „Feniks“ 


Gmina m. Krakowa zaciągnęła 


przed kilku laty pożyczkę w tow. 
„Feniks”, w wysokości 700,000 zł., 
płatnych według kursu dolara. 
Gdy następnie dolar spadł bli- 
sko o połowę, gmina stanęła na 
stanowisku, że obniżyła się rów- 
nież suma pożyczkowa, a tym sā- 
mym mniejsze winny być odsciki. 

„Feniks“ wystąpił na drogę są 
dową, domagając się uiszczenia 
odsetek od sumy 700,000 zł. Wy- 
rok ma znaczenie nie tylko dla 


kwestii odsetek, ale również dla 
sumy pożyczkowej. 

W dwóch instancjach „Feniks“ 
wygrał sprawę, jednak Sąd Naj. 
wyższy zniósł wyroki obu instan- 
cyj i polecił powtórne rozpatrze- 


nle sprawy, przy zbadaniu „do- 
brej woli“ obu stron. 
Obecnie sąd krakowski rozpa- 


trzył tę sprawę. 

Zapadł wyrok, uznający preten- 
sję „Feniksa“, co nie przesądza 
jednak sprawy, gdyż gmina m. 
Krakowa wniesię kasację. 


Pół miliona zł. odszkodowania od P.K.P. 


Donostlismy w swoim czasie d 
tragicznej śmierci przemysłowca z 
Warszawy, Ludwika Warszaw- 
skiego, który zmarl na skutek ran, 
odniesionych w katastrofie kole: 
jowej w dniu 12 b. m. w pobliżu 


Rodzina zmarłego wystąpiła n- 
heenie do sądu przeciwko kolejom, 
domagając się odszkodowania w 
wysokości pół miliona złotych. 

Proces odbędzie się przed Są- 
dem Okręgowym cywilnym w Kra. 


cmentarza żydowskiego w Kra- | kowie. 


kowie. 


Teatr Miejski d 


Wesoła, melodyjna, pełna nie- 
prawdopodobnych sytuacyj, o ory- 
ginalnych dekoracjach, ciesząca 
się dużym powodzeniem komedia 
muzyczna 

„KRAWIEC W ZAMKU“, 
odegrana będzie dla TUR w nie 


la T.U.R. 


dzielę, 7 marca, o godz. 4-ej pop. 

Bilety sprzedaje Administracja 
„Naprzodu“, ul. Tomasza ita, 
I ofic. 1 Biblioteka TUR, ul. Staw- 
kowska 12, I p. Ceny od 60 gr. da 
zł. 2.50. 


Niedopuszczalne zachowanie się sztygara 


Pracujący w kopalni „Brzesz- 
cze" w Brzeszczach sztygar Józef 
Pytlik przed kilku laty pabił do- 
tkliwie robatnika tejże kopal: 
który stracił, na skutek ciężkich i 
nieuleczalnych obrażeń cielesnych, 
wszelką zdolność do pracy i pozba 
wiony zostal możności zarobkowa. 
nia. 

Ten sam awanturniczy sztygar, 
zjeżdżając w dniu 15.11 b. r. do ko- 
palni na ranną zmianę, udał się na 
pokład 25-ty, gdzie pracował ślu- 
sarz Szczerba, przy naprawie ko- 
łowrotu. Z odległości kilkunastu 
metrów zwrócił się do pracującego 
Szczerby z wysoce obelżywymi 
słowami. Szczerba wcale na to nie 


Z muzyki 
Jan Kiepura i 


Koncert ż nieprawdziwego zda- 
rzenia: Rozeniuzjazmowany tłum 
wytworne fualety, wytworne tlo- 
warzystwo, wielki tenor, urocza 
primadonna, kwiaty,  zgiełkliwe 
podniecenie; tylko muzyka gdzieś 
się zagubiła w tej atmosferze bu- 
rzłiwych oklasków, w chaosie bez- 
ładnych okrzyków. 

Kiepura Śpiewał swe „ośpiewa- 
ne" arie i pieśni z właściwym S0- 
bie złobywczym temperamentem i 
łą ujmującą bezpośredniością in- 
terprełacji, która tak świetnie 
przesłania, ozdabia, niemal niwe- 
luje wszelkie niedociągnięcia tech- 
niczne, pospolitość frazowania i 
banalność repereuaru, Cóż jednak 
znaczą te braki, któż je słyszy, 
któż je chce słyszeć w zwycięskiej, 
radosnej, a nadewszystko w Świa= 
domej sukcesu wibracji bezsprzecz 
nie pięknego tenoru Kiepury. 

Trudno jednak wstrzymać się 
od wyrazów ubolewania i żalu, ze 
p. Kiepura tak niepotrzebnie nadu- 
Żywa swego głosu i... sali koncer= 
towej dla celów zgoła niearty- 
stycznych, „Słynne“ już rozmówe 
ki Kiepury z publicznością polską 
urosły tym razem do rozmiarów 
małego przemówienia, do jakiegoś 


„ćredo” politycznego. Szczególne 


„| kojnie powiedział, 


zareagował, wobec tego Pytlik, 
podszedłszy bliżej, powtórzył obel. 
żywą nazwę. Na to Szczerba spo- 
że nazywa się 
Szczerba, a wtedy Pytlik krzyk- 
nął: „Zgłosisz się da raportu". 

W tym stylu Pytlik często prze- 
mawia do swoich podwładnych, 
wywołując gorszące i demoralizu- 
jące awantury. Czas poskromić 
tego rodzaju wybryki, które ponl- 
żają pracę ludzką. 

Powołane czynniki winny wresz_ 
cie położy ćkres tego rodzaju sto- 
i sunkom I winnych odpowiednio po 
sraktować. Pytlikowi zwraca się u- 
wagę, że I cierpliwość ludzka mo- 
że się skończyć. 


Marta Eggerth 


fam padły słowa najwyższej po- 
chwały dla krajów, „w których wo 
la jednego człowieka jest wałą 
wszystkich" i lekceważącej naga- 
ny dla polskiego „partyjnictwa”. 

P. Kiepura jesi beżwątpienia 
wielkim  śŚpiewakiem, napewno 
świetnym propagatorem polskiej 
szłuki Śpiewaczej, to wszystko 
jednak nie stanowi wystarczają- 
cej legitymacji do wypowiada- 
nig swych „myśli“ politycznych 
bez wzgłędu na ich kierunek — na 
sali koncertowej, przeznaczonej 
wyłącznie do wypowiedzi natury 
artystycznej. 

P. Marta Eggerth - Kiepurowa 
w konfrontacji z rzeczywistością 
nie utraciła nic ze swego czarują- 
cego liryzmu i „charmu”, którym 
zdobywa nas z ekranu. jej liryczny 
sopran, w kołorałurze nie dość 
może perlisty, natomiast w kanty. 
lenie dżwięczny i ciepło wibrują- 
cy, szczególnie pięknie rozbrzmie- 
wał w pieśniach węgierskich i Se. 
renadzie Szuberta. 

Akompaniament maestro Fava- 
reila niezwykle muzykalny i na 
wysokim poziomie artystycznym 
stojący „zasłużył na wyjątkowe u- 
znanie. J]. S. 


Bogaty lup. 


Z mieszkania M. Konik przy ul 
Kazimierza Wielkiego 55, skradziono, 
po wybiciu szyby w oknie, 2 sznury 
korali, 36 dolarów amer, 4 monety 
po 20 koron austr. w złocie, 6 monet 
po 10 koron austr., 6 monet srebrnych 
po 5 kor, austr., oraz 100 zł, Łączna 
szkoda wynosi 700 zł. 

Okradzenie Funduszu Pracy. 

Niewykryci na razie sprawcy do- 
stali się za pomocą dobranego klu- 
cza, przez główną bramę do budynku 
Wojewódzkiego Funduszu Pracy przy 
ul. Lubelskiej 27 i rozpruli tam w bin 
rze kasę ogniotrwalą. Gzy i jakiej do- 
konali kradzieży — narazie nie usta- 
lono. 

Inne kradzieże, 

Skradziono z tl. Konopnickiej po- 
krywę kanałową, wartości 90 zł, na 
szkodę Zarządu m, Krakowa. 

Z niezamkniętego ganku mieszka- 
nia M. Goldmana przy ul. Starowiśl- 
nej 40 skradziono około godz, 18-ej 
dywan, wartości około 200 zł. 


Zwłoki niemowlęcia. 


Znaleziono pod murem  staregn 
cmentarza zwłoki noworodka płci 
męskiej, owinięte w gazetę. Na po- 
lecenie lekarza obwodowego przewie- 
ziono zwłoki do Zakładu Medycyny 
Sądowej. 


Najechanie. 


Klemens Pudełek, właściciel samo- 
chodu nr. 6632, jadąe ul. Sterowiśl- 
ną w kierunku Podgórza, u wylotu 
ul. św. Wawrzyńca potrącił przecho- 
dzącego przez jezdnię Dawida Imer- 
gliicka, lat 43, zam, w Prądniku Czer 
wonym, który doznał wskutek tego 
rany ciętej nad prawym okiem i zdar 
cia naskórka nn lewym kolanie. tm. 
mergliick pojechał dorożką na stację 
Pog. Rat., skąd po opatrzeniu, udał 
się do domm. 


PRACE NAD DRZEWOSTANEM 
MIASTA 

W najbliższych dniach przystępuje 
Zarząd Ogrodów m. do prac, rmięza- 
nych z doprowadzeniem drzew na te- 
renie miasta, a w szczególności na 
ulicach, do właściwego wyglądu przez 
oczyszczenie, stormowanie i prześwie 
w. 

W związku 2 powyższym odbyła się 
dnis 18 b. m. komisyjne badan: 
drzew przy współudziala Delegacji 
Komisji Płantacyjnej, która po zapo- 
zmaniu się na miejscu ze stanem 
drzew, aprobowała propozycja Zarzą- 
du Ogrodów m., zmierzające do upo- 
rządkowania drzewostanu w mieście. 


NA TARGU 


Mleko _niezbier. litr. 0.18—0.20 zł. 
śmietana 1.00 — 1.20, śmietanka 0.50 
— 0.60, ser zwycz. kg. 0.80 -- 1.00, 
maslo wyborowe 3.40, — deserowe 
3.20, — kuchenne 3.00 — 3.10, jaja 
świeże szt, 0.07 — 0.08, buraki ćwikl. 
kg. 0.10 — 0.12, cebula 0.25 — 0.30 
marchew 0.12 — 0.15, pietruszka 0.18 
— 0.20, seler 0.26 — 0.30, ziemniaki 
0.08 — 0.10, gęś żywa szt. 7,00 
10.00, — bita 6.00 — 8.00, indyk i in. 
dyczka 70 — 14.00, kaczka żywa 
8.00 — 4.00, kura 2.50 — 5.00, pe: 
ca 8.00 — 2.50, jabłka komy. kg. 0.90 
—1.10, gruszki komp. 0.90 — 1.10, — 
deser. 1,20 — 1.60, cytryna ezt. 0.13 
zm 


Dyżury lekarzy 


Dnia 25 Intego — noc: 

Dr. Fischhab Izydor — Sebastianu 
1. 33, tel. 109-50, 

Dr. Broniatowski A. — Felicjane:: 
L 27, tel. 138-88, 

Dr. Nowak Tadeusz — Pędzitków 
1. 4. 

Dr. Silberberg Stefania — Staro- 
wiślna 41, tel. 164-64. 


Repertuar 
TEATR IM. SŁOWACEIEGU. 


W czwartek z powodu dwóch przed 
stawień w godzinach przed į popolud 
niowych dla młodzieży krak. szkól 
fmednich (wysprzedane) oraz |-ej ge. 
neralnej próby z „Beatriz Cenci" J. 
Słowackiego — wieczorem przedsta- 
wiemia nie będzia. : 

Piątek 26 lutego „Krawiec w zan: 
ku”, 

GOŚCINA L. WYRWICZA 
I T. FALISZEWSKIEGO 
W  „BAGATELI' 

Znakomity humorysta Leon Wyr. 
włez i świetny piosenkarz 'Tadetsr 
Faliszewski s3 gorąco oklasicwani na 
przedstawieniach  zatyrycznaj rewii 
P. t. „Ostatni Mazur”. Również ser- 


decznie przyjmowani są imi wyko- 
nawcy. 
S. LEONTIEW, ałymny tancerv, 


długoletni dyrektor baletu Opery Pań 
stwowej w Wiedniu, wystąpi 3 jedy- 
nym wieczorem poematów tahmr. 
nych w poniedziałek 1 marca b. r. W 
wleczorza współdziała H. Radlińnka 
balerina Teatru Wielkiego w Warsza 
wie, laureatka konkursu tanecznego 
w Wiedniu. 


Co grają w kinoteatrach 


ADRIA: „San Francisce" (Clark 
Gable, Jeanette Mac-Donald). 

ATLANTIC: „Barbara  Rudziw- 
łówna” i „Wielka rewia komediowa“, 

BAGATELA: „Bohaterowia Sybi- 
ru" oraz rewia p. t: „Czar piosen- 
kie, 

DOM ŻOŁNIERZA: „Bolek i la. 
lek“. 

KINO MUZEUM wyświetla we 
wtorek film p. t. „Napad na Kango“, 
Ponadlo dodatki. 

PROMIEŃ: „Sylwetki“, 

STELLA: „Hotel Savoy 217". 

„Stradivan". 


Świ 
UGIECHA; „Szukam Steli Pa- 


WANDA: „Maria Stuart'. 
EZR" 


Spółdzielnin z_cdpowiedzialnością u- 
działami dla Budowy domów Tawa- 
rzystwa Uniwersytetu Robotniczego 
im. A. Mickiewicza w Krakow e swo- 
tuje niniejszym 
ZWYCZAJNE WALNE 
ZGROMADZENIE CZLONKOW 


które odbędzie się w poniedziałek 
15 marca 1937 r. a godz. 5.30 popo. 
ludniu w Krakowie przy ul. św. To- 
masza ll-a, z następującym porząd- 
kiem dz ennym: h 

È Odczytanie protokółu z vatatniege 

Walnego Zgromadzenia. © 
£ Sprawozdanie Zarządu | Rady 

Nadzorczej z czynności i rachnn- 

ków za rok 1936, 
£ Wniosek Komisji rewizyjnej o u- 

dzielenie absolutorium ustępują- 

cemu Zarządowi, 

£ Zmiana Statutu. 

5. Wybory człanków Rady 
czej i Zarządu, 

£. Powzięcie uchwały w przedmiocie 
podziału nadwyżki względnie po- 
krycia strat. 

f, Wnioaki i interpelacja. 

W razie braku kompletu odbędzie 
š Walne Zgromadzenie 2 tym sa- 
mym porządkiem dziennym, w tym 
samym dniu i miejscu o godz. A po- 
południu. Zarząd, 


Nadzor- 


M i 


Ze Śląska 


Dziwny szpital i dziwny lekarz... 


Przed kilku dniami powróci do 
domu z 4-miesięcznej kuracji w 
szpitalu hutniczym w  Szopieni- 
cach 60-letni Piotr Przełożny z 
Szopienice (Bagno 7). 


że jegu choroba żołądkowa -jest 
nieuleczalna. Przełożny tak przejął 
się tą diagnozą, że popełnił samo- 
bójstwo w swym mieszkaniu, wie- 
szając się na pasku, umocowanym 


Przy wizycie pożegnalnej lekarz |u okna. Wszelka pomoc okazala 
szpitalny oświadczył Przełożnemu, |się już bezskuteczna. 


Skażony spirytus jako Środek lekarski! 


Już od druższegu czasu 48-letni 
Jan Bortel z Dębowca (pow. cie- 
szyński) chorąwał na astmę. W o- 
statnich dniach leżał z powodu te- 
go w łóżku. 

Dowiedział się o tym jego są- 
siad „Franciszek Szuster, który 
znany był we wsi, jaka nałogowy 
pijak denaturatu. Przybył więc da 
Bortla i oświadczył mu, że, będąc 
pewnego razu chory, napił się de- 


naturatu i to mu pomogło. Zachy- 
cony Bortei polecił swemu sąsia- 
dowi przynieść butelkę skażonegć 
spirytusu, którego następnie się 
napit, po rozcieńczeniu wadą. De- 
naturat jednak paczął działać 
wprost przeciwnie | Bortel słabi 
z dnia na dzień. 

Wczoraj staruszek zmarł, m lę- 
karz stwierdził śmierć wskutek- za- 
trucia skażonym spirytusem. 


Udhito w drukarni Sg. Nakładowo- Wydawniczej „Robotnik“, Warszawa, Warecka a 


